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Aanbaśador Lange mówi:

Podział Palestyny to nowy etap
w stosunkach żydowsko - arabskich
Polska apeluje aby nie utrudniano
ledynie możliwego rozwiązania
zapewniającego niBucawość obu narodom

NOWY J(ORK. Korespondent PAP donosi z Flushing Meadows:
Udział Polski w pracach Generalnego Zgromadzenia nad rozwiązaniem kwestii palestyńskiej— 

znalazł dalsęy wyraz w mowie amabasadora Langego na środowej sesji plenarnej. Ambasador 
Lange oświadczył, że utworzenie dwóch państw jest jedynym  realistycznym rozwiązaniem kwe­
stii palestyńskiej i zaapelował o głosowanie za planem podziału.

Delegat Perski podkreślił, że 
zainteresowanie Polski proble­
mem Palestyny, tłumaczy się za­
równo ścisłym 'związkiem  histo- 

i rycznym z * (narodem żydow­
skim, czego ostatnim  wyrazem 
była walka Z tnejeźdźcą niemie­
ckim, jak i tradycyjnym i węzła-' 
mi historycznyimi z ńarodami 
bliskiego W schodu. Z , drugiej 
strony obowiązkiem każdego

W chwili, gdy PKWN przystąpił 
do pracy Polska przedstawiała ol­
brzymią pustynię — materialną i 
moralną. Zwolna miłał kryzys zau- 
ianla, jaki powstał" i nagromadził 
się w, społeczeństwie polskim w 
czasie okupacji Zdawano Sobie 
coraz wyraźniej sprawę z potrzeby 
olbrzymiego wysiłku twytwdrczego 
równego rozmiarom olbrzymich 
zniszczeń. Jako wyraz tych pra­
gnień' powstał Trzyletni Plan Go­
spodarczy.

Choć na czele Centralnego Urzę- 
H  Planowania, zwanego w skrócie 
CUP, stoi socjalista minister Cze­
sław Bobrowski jesteśmy dalecy 
od twierdzenia, że Trzyletni Plan 
jest wyłączną zasługą człowieka 
PPS-u. -Lecz niewątpliwie jest za­
sługą zarówno Partii, jak' też inin. 
Bobrowskiego, te  Plan, opracowa­
ny przez niego w szczegóałch 
został należycie przez ( władze 
Partii spopularyzowany wśród naj­
szerszych mas partyjnych i przez 
nie należycie zrozumiany. Dowo­
dzą tego wspaniałe wyniki jakie 
osiągają pepesowcy robotnicy — 
górnicy i hutnicy, naftowcy* 1 i me­
chanicy, specjaliści' wszystkich 
dziedzin i branż.

Plan gospodarczy jest walką, wy 
powiedzianą powojennej nętfey i 
niedostatkom polskich mas pracu­
jących przez te masy. N ie1 ma 
dnia, aby prasa nie mogła podać 
nowego Sukcesu produkcyjnego, 
osiaunięteuo przez polskiego ro- 

'bótnika. Jeżeli podnosimy przy 
takiej okazji, że sukces odniesio­
ny został pTzez pepesowca, nie 
czynimy tego z chęci pochwalenia 
się, lecz notujemy z* głęboką sa- 
tyskacia fakt, że nasza praca uŚt 
Madamiaiaca wśród rzesz robotni-. 
■Czych pepesowskicb przynosi za­
mierzone wyniki.

f Stoimy bezpośrednio przed za­
kończeniem, pierwszego roku Trzy­
letniego Planu, W wielu gałęziach 
Przemyślu, na wielu fabrykach i 
j&ppalniarh załogi Wykonały fut 
dawno roczną olany. Mimo *0 Za­
grzewamy daje)' naszych towarzv- 
srv, którzy nracufą w bardzo cięż­
kich warunkach materialnych do 
stałego zwiększania wysiłku pro­
dukcyjnego. Nie Jest tg rekordo- 
mania an i‘chęć Wyciśnięcia ż czło-1 
wieka „ostatniej pary“. Tylko bar­
wo wielki zbiorowy wysiłek ca­
łego polskiego świata pracy może 

;MZynieść krajowi i klasie pracu- 
jącef pożytek.

członka ONZ jesi dążenia do 
rozwiązania problemu, który.. mo­
że „naruszyć Ogólny dobrobyt i 
przyjazne stosunki między na­
rodami*.

■ Przedstawienie przez W ielką 
Brytanię sprawy palestyńskiej 
ONZ . dowodzi właśnie S istnienia 
iakiei sytuacji.

Problem ten — zdaniem  dele­
gata polskiego — jest nie tyle 
konfliktem między Arabami a 
Żydami, ile między Arabami i 
Żydami z jednej strony a  mocar­
stwem mandatowym z drugiej, 
W ielkiej Brytanii nie udało się 
rozwiązać problemu w  ramach 
m andatu i  dlatego trzeba było 
znaleźć rozwiązanie na bieżącej 
sesji Generalnego Zgromadzę-' 
nia.

Ambasador Lange stwierdził, 
że ponieważ tak Żydzi, jak i  A- 
rabowie słusznie żądają niepod­
ległości, a wspólne państwo nie' 

rjest obecnió aó  pom yślenia — 
jedynym rozwiązaniem jest po­
dział. Przyjaźń Polski dla- Ara­
bów .—- powiedział mówce łśfl 
nie rnoże być kwestionowana. 
Prz-naźń ta nakazuje Polsce ape­
lować do Arabów o n ie bloko­
wanie jedynego rozwiązanie, ■— 
które przyniesie im niepodleg­
łość w ciągu przyszłego reku. — 
Mówca wyrazi ł nadziej ę,\ te  po­
dział ,Palestyny przy jednoczes­
nym wprowadzeniu1 unii ekono­
micznej — zapoczątkuje -nowy 
etap w stosunkach żydowsko- 
arabskich i ' doprowadzi z cza-

Amervkf?riski
irnntf.fFmw
w  przededniu 
c z y s t k i

NOWY JORK. Na zebraniu 50 
czołowych przedstawicieli ame­
rykańskiego przemysłu filmowe­
go w Nowym Jorku uchwalono 
pozbawić pracy 10 wybitnych 
filmowców USA, których iiznafto 
przed dwoma dniami winnymi 
„zniewagi sądu" za ' odmowę 
złożenia zeznań o ich; poglądach 
politycznych przed sławetną ko- 
fmisją, do zwalczania „działalpor 
iści aniyamerykańskiej". Równo­
cześnie. zapowiedziano całkowi­
tą „czystkę" amerykańskiego 
przemysłu filmowego.

sem do ścisłej współpracy poli­
tycznej.

Mimo przewidywań, plenum 
Generalnego Zgromadzenia nie

Dziś
lozBóczUia się '
K'ipres Soclolfstycznu

ANTWERPIA. (ÓbsL w!.). W  
dniu dzisiejszym rozpoczynają 
się w Antwerpii obrady Między­
narodowego Kongresu Socjali­
stycznego. Głównymi punktami 
porządku dziennego są: 
v, I) problemy pokoju,

2) odbudowa gospodarcza Eu- 
ropy,

3) ewentualna rekonstrukcja 
Międzynarodówki Socjali-

' stycznej. ' ■ '

powzięło w Urodę definitywnej 
decyzji w sprawie Palestyny i 
głosowanie' odłdi$bh© de piątku. 
Sytuacja uległa pewnej zmianie 
w kierunku zmniejszenia się 
szans przyjęcia planu podziaW. ’

Jeśli chodzi /o przetciwnikó^ 
podziału to z poprzedniej liczby 
13-tu u by ł Syjam, którego dele­
gacja opuściła USA i,.n ię weź­
mie udziału w głosowaniu. .- 
. Natomiast Grecja, Haiti ! -Fili­
piny ogłosiły w środę, że będą 
głosowały ■ prząęiwłro podziało-: 
wi Tak więc ilość państw gło­
sujących zapeWne ' przeciwko 
podziałowi wynosi dzisiaj-15. O- 
siągniecie większości 2/3, wyma­
ganych d la ' przyjęcia planu, to 
znaczy 30 głosów, nie będzie, 
niemożliwe, lecz nie łatwe. Pod­
czas poprzedniego glosowania 
za podziałem wypowiedziało się 
25 państw.

■ *
Przemawiając na środowym 

■posiedzeniu. „Generalnego Zgror 
madzenia ONZ w sprawie Pale­
styny, delegat radziejpki Gromy- 
ko'krytykow ał stanowisko W 
Brytanii Wyraził ón pogląd, że 
Wiśdka Brytania nie okazała dla 
planu podziału Palestyny takie­
go poparcia, jakiego należało o- 
czekiwać. Poczyniła ona tyle za­
strzeżeń, że powstaje pytanie *v. 
ezy pragnie ona istotnie rozwią­
zania zagadnienia Palestyny 
Bfśfez ONZ. ’

Z a p a t a  

w a d n a  

u i  C z a  f t o w i e
12 kra .poniżej.. Rożnowa . W 
Czechowie (na Dunajcu) 
powstaje nowa olbrzymia 
zapora wodna. Prace już .są 
w pełnym toku a kompletne 
ukończenie przewiduje się 
na jesieni 1948 roku. Na . 
zdjęciu u góry: fragment
prac, u ' dołu: zapora po 
ukończeniu robót betoniar- 
skich

Narody Zledntczone prssną pofiojn
i są gotowe walczyć 
w  obronie karty ONZ
stw ierdza
min. W yszyński

N O W Y  J O R  K 
(pbsł. wł.). Wice- 

1 minister .Wyszyński, 
który był * przewod­
niczącym delegaci:

‘ radzieckiej naZgro- 
I madzeniti.;. General-. 

nym ONZ, przed 
Odjazdem , ze Sta­
nów- Z jednoczony cK 
Oświadczył przed­
stawicielom prasy, 

.... . że. mimo -pewnych
ostatnią Sf£ję.*Zgsa-.. 

madzejna Generalnego naTeiy ocenia?

Wyszyński

Bezczelne wystąpienie niem eckiego szowinisty

w obronie „uciśnionego narodu"
Źle bawią się Niemcy w USA

NOWY JORK. (PAP). W  Pitf$- 
burgu odbyła^jsię. ostatnio,' sta­
raniem organizacji niemieckiej 
„Relief for Germany" wielka im­
preza propagandowa na rzecz 
pomocy Niemcom^ w  czasie któ­
rej wyświetlano film o „nędzy 
dzisiejszych Niemiec" i wygło­
szono, szereg apęlów;’d & : Ame- 

.ryki, wzywającygn do wzmoże­
nia kampńnii propagandowej na 

•rzecz Niemiec i zwiększenia po­
mocy narodow i' niemieckiemu. 
Jed n y m , z. głównych mówców 
b y ł Otto Hauser; przewodniczą­
cy „Steyben Soęiety", głównej 
organizacji Niemców amerykań­
skich. Hauser mówił w jalkrawej 
formie p „obofęthpści i braku 
współczucia" dla Niemiec w 
USA, przedstawił zebranym ^nie­
znaną nigdzie, pom^Nlerńda*i«;. 
nędzę hiafodu hienaedkiego" Jtd. 
Atakował pn równocześnie połi- 
tykę radziecką *, ną wschodzie ■ 
Niemiec t żądał rewizji obec­
nych granic wschodnjch Nie­
miec. V

$8 m.Lnńw $%dnurb
t;ŃANKIN Oficjalnie podają tu- 
Jjjl wiadomości, że liczba osób, 
które potrzebują pomoty społecz- 

Urzędowej, sięga 48 milionów, 
y^hczbie tej jest 33 mil jony wy­
siedlonych i uchodźców' i  obsza- 
J°w, ogarniętych wojną domową. 
*J5r milion ów —' to ofiary kata- 
Sj P ? ^ ® d zi i głodu,, który daje 
81 ̂  We znaki na niektórych tere* 
aa.ch Chin.

Schuman użyje siły
przeciwko strajkującym robotnik* m!
„Policzkiem dla nędzy .strajkui^cyt h‘-
nazyw a prasa
iego propozycję

PARYŻ. (®bsł. wł.l. Jak dono­
szą i  losttón |ej, chw ili Strajk ob­
jął- jw« we Francji przeszło 2 mir 
liony IpraoOwnaków. — Premier 
Schuman zapowiedział wczoraj 
na posiedzeniu Zgromadzenia 
Narodowego, że jeże®, nie po-' 
mogą środki „perswaS|f?(1) r1-  
rząd użyje siły, abyyzlikWido- 
wać strajki. Zdaniem jego 
rząd, .ktc^y nie potrafi opano­
wać sytuacji strajkowej nawet 
jeżeli trzeba będzie użyć woj­
ska — nie jest godzien miana 
rządu!

Prasa komunistyczna nazwała

wczoraj propozycje Sefiumana w 
sprawfie minimalnej podwyżki 
p ł a c „ p o l i c z k i e m  dla nędzy 
strajkujących - robotników" . ' ‘B^r' 
tia komunistyczna w oKcj-alnym 
komunikacie wyraziła pełną so­
lidarność ze strajkującymi-’ - 

Wczoraj w  póżnYch godzrańdh 
wieczernychi żebrały jśsff ' zarzą­
dy kilku głównych związków 
zawodowych, . skupiających w 
iswdibh' szeregach .6 milonów 
członków. Rozważana byta niciż- 
Mwość przystąpienia iycn związ­
ków do strajku..' H 

Paryż jest zaopairzcaiy w wa­
rzywa przy pomocy samolotów 
komunikacyjnych. Mleko dowo­
żą z  prowincja samochody woj­
skowe, które rozwożą je do 
punktów sprzedaży.

Po niesłychanie bezczelne wy 
stanienie ' Hausera wywołało pro 
testy wśród zebranych i jeden 
Uczestników zebrania,’ Ameryka 
nin, Pąul Cray, zwrócił się na 
zajutrz-z listem otwartym do ora 
sy polskiej w Pittsbnrgu. Ćieve 
jand i Chicago z apelem do A 
merykabów polskiego pochodze­
nia; aby utworzyli jednolity froot 
.płzfeciwko propagandzie nidroieć- 
kiej w OSĄ.' której nasilenie’ ro­
śnie z dnia na dzień.

W. Brytania  
chce uw owy 
z ZSRR
-LONDYN. -(Óbsł, wł.).-Wczoraj 

minister handlu zagranicznego 
W ielkiej Brytanii,. W ilson — 
oświadczył -oficjalnie - w  IzBig 
Smi®, że rząd, pragnie Wznowić 
rozmowy z ZSRR na temat ukła­
du handlowego. „Jeżeli to nastą­
pi — powiedział W ilson — go­
tów jestem .-jechać osobiście do 
Moskwy".

Kongres USA nie będzie
„bezwodnym sygnatariuszem" pomysłów 
adm inistracji 
Tr imana
NOWY JORK Głośna oświadczę 
nie 'przędstawicieli parwt ■ rępUblikiń 
skiei.’ że Kongres USA nie podejmie 
się . roli „bezwolnego . sygnatariusza” 
olanów administracji znalazło wy 
rag w dziedzinie programu trama 
nąwsktego pomocy, dla zagranicy W 
'bcieciu, przez, .komisie, spraw za 
granicznych tzb.y;’ Reprezentantów 
sum.y_ . tzw, „tymczasowej pomocy” 
dła. Francji. Włoch i Austrii o 108 
milionów.* dolarów;

Decyzja komisji jest wyrazem nie* 
stychaoie .silnych tendencji oszczęd 
najmowych Kongresu oraz próbą ze 
strony republikanów przekonania o 
>kiit publicznej, że administracja nie 
;dba należycie ,0 fundusze publiczne 
USA. Według informacji z Wa­
szyngtonu. proponowana przez’ kom)

■ Sie i I z by Reprezentantów redukcja 
jfue ma dotyczyć Austrii. Dokładne 
sprecyzowanie redukcji pomocy di a 

ĆPOŻcąitglyęh dwóch, ■krąjow |ńą ha- 
■kfjaić po zbadaniu przez fzbe Re

WARSZAWA fbbsł. wł.). Wczorai 
hozpoczęiy. się W Warszawie obrady 
pitej krajowej konferencji rektorów
i profesorów szkół wyższych. Zada 
aiem konferencji jest - prZedysKutg> 
wanięrypraw .związanych % reformą 
szkolnictwa wyższego i . dostosowa­
niem go do potrzeb Polski Ludowej.

prezeńtantów wszystkich materiałów 
dotyczących sytuacji - ekótómtczńei 
tych krajów Wpływ na - decyzje ko 
misji w sprawie obciecta, sumy porno 
cy miały również poglądy człon­
ków tzw komitetu jrłcrtera. którzy, 
wyrażają praekęnińie : że pbecae/ 
trudno,łci ze zbożem- w U,SA - unie* 
nożliwiają dosrarczenie krajoin eu 
ropeiskim psżeoiey i żyta -w tłośeiadb 
przewidzianych planami- admmistrś 
cR

jako pozytywne osiągnięcie Narodów 
Zjednoczonych. /

Wpraw.dżję były na obradach pew­
ne momenty trudne i niektóre dele­
gacje,’ .4 delegacją , Stanów .ZjedS*-; 
czonych na czele sjafały się przesz­
kodzić : powzięciu waż.nych decyzji, 
to fędnafe jostatnia sesja odegrała 
wielką roję w, dziedzinie umapniania 
pokoju i- współpracy między nąroda-

'Do' najbardziej decydujących osią­
gnięć sesji Zgromadzenia Generalnm- 
gÓs-które końćiy jijż ssęoje óhrady 
sząlicfyi’ minister Wyszyński indraray

: ga.ezy ,STOhnt)yćh._ 3S przykroicia. tia-... 
JSy^^dnalę; ż.W,, powie­
dział Wyszyński — że te same Zgro­
madzenie, które powzięło tak" wiz- 
ną decyzję, nie zdobyło się na u- 
chwalenie rezolucji 6 powszechnym 
rozbrojeniu i wyjęclii, »pod prawa ; 
bomby atomowej łącznie ze znhzcze^ 
ałem--zapąsów brmjj/atmnpwej.

Również poważnym krokiem na 
'drodze ku powszechnemu - pokojowi- 
iest uchwala o wspólnym.przeciwsra- 
W^piu się fałszywej prdpa^tffidżie.Ł 
. Te osiągnięcia zakończył. Wy­
szyński „ wskazują' na ■ .żąkt,'.- ' że ' 
Narody Zjednoczone prągną pokoju 
' '  mimo ąken; niektórych .mocarstw 
wykazały 'gotowość wałki w obtnnid' . 
zsSsad głoszonych przez kartę ONZ:

U lo tk i
terrorystów î owtkfcU
wykopane w Wiedniu

WIEDEŃ. (Obsł. wł.j. Ogrodni- 
CY pracujący ha teranie franóu- 
skiej: strefy okiąpsjóyjiiej w/W ie-, 
dniu, wykopali skrzynię z algi* 
kami żydowskiej organizacji (pr- 
rorystypznej w języka 'żydow ­
skim. Przypuszcza się, Były ;
o n e .. piżYgMpWAtiś irgsin,.
Zwoi Leąmi,

Holandia
ma dość N emetw

HAGA. (Obsł. wł.). Rząd ho­
lenderski postanowił natych- . 
miast, usunąć 3.000 Niemców, 

„hadiłżyli gościnnośca" ; 
Holandii. W  roku 1945 przeby- 
raąło n a ‘łerertie Holandii 40 tys. 
Niernców, z których dotychczas ; 
wysiedlono zaledwie 3 tys. -

Wofewodzka Rada PPS
W dniu 1. J2 .1947 r. w sali konferencyjnej WK PPS, pi. Bisku­

pa Nanldera 1 o godz. 15-tej odbędzie się posiedzenie rozsze­
rzonej Wojewódzkiej Rady P. P. S. we W rocławiu z następującym 
porządkiem dziennym:

1. Odipiewanie „Czerwonego Sztandaru

2. Sprawdzenie legitymacji " partyjnych, oraz mandatów;
8. Wybór Komisji Matki;
4. Kejerąt dotyczący zagadnień programowych (tow, ćwik);
5. Ref etat dotyczący zagadnień statutowych (tow. Reczek); '
6. Głosowanie nad wnioskiem Komisji Mdtki;
7. Odśpiewanie „Czerwonego Sztandaru*.

Delegaci do Wojewódzkiej Rady PPS winni przybyć nu ze branie z mandatami. P «yoyc na ze-
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Francuskie
zulęzkl zawodowe
odrzuca ją
pmnomJi Sthrirtno

PARYŻ. (Obsł. wł.) Przywódcy 
18 wielkich związków zawodowych 
odrzucili wczoraj propozycje' pre­
miera Schumana o podwyżce płac, 
ogłoszone przez' niego w przemóc 
wieniu radiowym, jakie wygłosił 
w środą.

Komitet Wykonawczy CGT po­
parł tą decyzją związków zawodo-' 
wych. i zalecił kontynuowanie 
strajków powszechnych we wszy- 
stkich dziedzinach życia gospodar- 

; czego, przez zrzeszone w CGT 
związki.

W chwili obecnej strajkuje, już 
• ponad 1.600 tys. pracowników. Na, 

dzisiaj .zapowiedziany został' po- 
! czątek powszechnego strajku u- 
rządników państwowych. Przedsta 

' wideię CGT. domaga ją sią od rzą­
du podwyżki wszystkich uposażeń, 
t. zw. „minimum egzystencji".

p fff  U m il
I1IIJ

zakłada
placówki zagraniczne

s a l o n ik i! (Obsl. wł.). Korni-'
zje bałkańska ONZ,, kióra ma za 
zadanie zbadanie przyczyn woj­
ny  domowej w  Grecji postano­
wiła utworzyć swoje placówki 
kontrolne pł* obu stronach gra­
n icy  greckiej. .Placówki te będą 
obserwowały juch  przez' grani­
cę w  obu kierunkach \  informo­
w ały  o nim komisją. ■„

•Rządy Albanii, Jugosławii, 
Bułgarii i  Turcji ~ otrzymały ju tj 
zapytania, czy zgodzą sią - na 
utworzenie placówek na ich te­
rytoriach. '

Francja nziraie 
?acl odnie granicę 
Polski

■ LONDYN. Ńa konferencji pra­
sowej w  ambasadzie francuskiej 
w  Londynie rzecznik ambasady! 
w  odpowiedzi na pytanie  doty­
czące Stanowiska Francji w  spra­
wie zachodnich gtanic Polski 
oświadczył, że chociaż Francja 
n ie  b y ła  reprezentowana na kon­
ferencji poczdamskiej, to jednak 
uznaje praw a Polski do jej obeic- 
nych  granic z Niemcami.

Przed 12 laty

Kim  jest Tan Bernhard!?
człowiek, który gen. Franco skontaktował z Hitlerem 
Miliarder i agent niemiecki
b e z k a rn ie  d z ia ła  i ro b i in te r e s y

Sprawa faszystowskiego rządu w  Hiszpanii systematycznie co pewien czas wysuwa się na 
czoło zagadnień międzynarodowych. Regim gen. Franco mimo wszystko utrzymuje się wciąż 
przy władzy, zawdzięczając to różnym ciemnym machinacjom, działaniu nieznanych światu 
sprężyn, być może indentycznyćh z tymi, które działały przed dwunastu laty — z tą tylko 
zmianą, że Hitlera zastąpił kto inny...

Dziennikarz 
amerykański 

Ted Allan o- 
publikow ał. 
sensacyjne 

szczegóły, ty­
czące się wy­

padków 
sprzed owych 
12 lat t-  gdy 

.... ....Franco rozpo­
czął walkę- o władzę, którą wre-, 
szcie zdobył wyłącznie dzięki 
pomocy, udzielonej przez Hitle­
ra, i Goeringa. Ale posłuchajmy 
rewelacji amerykańskiego dzien­
nikarza/

Ńie mogę oczywiście zdradzić 
—■ pisze .Ted Allan — -od kogo 
otrzymałem informacje. Jest to 
człowiek interesuj być może koń 
kurent głównej osoby tej afery, 
przebywa on jednak w  Mądry- j 
<ńe i)Mjiwm'enie nazwisku kosz/ 
towałoby gb niew ątpliw ie głó\ 
wę. Dodam jeszcze, że potwier­
dzenie tych informacji znala­
złem w  wielu innych rozmo­
wach, widziałem szereg doku­
mentów, pisanych w  języku hi­
szpańskim i niem ieckim,. doty­
czących tej sprawy, rozmawia­
łem nawet z „bohaterem" tej 
sprawy, tajemniczym Janem 
Bemhardtem.

Kim jest ów Jan Bemhardt t-  
człowiek, v który generałowi 
Franco zapewnił pomoc Hitlera? 
To jeden z najbogatszych ludzi 
w Europie. To m iliarder i agent 
niemiecki, który do dzisiaj bez­
karnie działa i robi interesy w 
Hiszpanii; orgariizńje nadal prze­
bywających tąm hitlerowców —r 
finansuje prace niem ieckich' li­
czonych.. Człowiek len przed 

i wojną kontrolował B5 proc. ek- 
I sportu hiszpańskiego, który na-

óWczas praw ie w  całości kiero­
w a n y 'b y ł do Niemiec. Majątek 
i ego obliczają w  Hiszpanii na 
kilkaset milionów 'dolarów. ‘ Je­
mu to córka gen. F*ancOj Car­
men i brał dyktatora Mikołaj 
zawdzięczają, te  są również mi­
lionerami. ,

Było to 20 lutego 1936 r. Trzy 
dni po .wielkim zwycięstwie w y­
borczym Fnontu . Ludowego : w 
Hiszpanii. Część generałów hi­
szpańskich • poczuła się poważ­
nie zagrożona w swych przywi­
lejach. Ratować Hiszpanię przed 
demokracją, która odbierze nam 
należne przywileje — oto było 
.ich hasło. \

I tego dnia w  M adrycie zbiera

się w  tajemnicy grupa/ genera­
łów i przedstawiciele faszystow­
skiej partii Falanga. W śród o- 
becnych znajdują się generało­
wie Goded, Mola, Saliąuat i 
Franco. Po krótkich naradach 
zgodzono się na projekt rębelii 
wojskowej, która wystąpiłaby 
przeciwko republice. Zadecydo­
wano, że generał Sanjurjo, który 
żył na emigracji w Lizbonie, 
stanie na czele rebelii. Postano­
wiono postarać się o jakiś sa- 
m.olot, który b y  przywiózł go w 
odpowiedniej chwili z Lizbony.

Drugie najważniejsze stanów - 
sko powierzono generałów ' Mo­
la. M iął on objąć dowództwo 
nad wojskami, slacjonowanymi

NoKoliryczne sceny z Ośmiecimio
odzyw a i ą w zeznaniach św iadków  
w  procesie 
krakowskim

KRAKÓW. * W  trzecim dniu 
procesu po przesłuchaniu oskar­
żonych, z których żaden- do wi­
ny się nie przyznaje, przewodni­
czący ' otworzył postępowanie 
dowodowe. Pierwszy świadek 
Mieczysław Kieta opowiada o 
okolicznościach swego areszto­
wania w leeie 1942 r. oraz przjr- 
bycia do Oświęcimia.

Osk. M ueller , był .pierwszym 
bloókfuehrerem świadka:, Świa­
dek opisuje bicie .więźniów przez 
M uellera za niezdej mowanie na 
czas czapek. Pracując w bloku 
II świadek obserwował przez 
szczelinę w  okiennicy egzeku-

Zmianę struktury spółdzielczości
uchwalił II Zjazd Delegatów „Społem" 
W tbory  n o w e ' R ady Nadzorcze!

VARSZAWĄ. II Główny Zjazd 
Delegatów „Spółem" powziął nastę­
pującą rezolucję W sprawie zmiany 
struktury spółdzielczości w Polsce.

W trosce o dalszy1 rozwój spoi-' 
dzielczości ■— biorąc.-pod uwagę do- 

'tycnczasowe doświadczenia pracy w 
- Polsce odrodzonej oraz pragnąc za­

pewnić spółdzielczości właściwą rolę 
w gospodarce narodowej — Il-gi 
Główny Zjazd Delegatów „Społem" 
Związku Gospodarczego Spółdzielni 
R. P., uznaje za konieczne dokonanie 
przebudowy dotychczasowej struktu­
ry  spółdzielczości w myśl'. następują­
cych założeń:

Powołuje się. do .życia' Centralny 
Związek Spółdzielczy, jako osobę 
prawa publicznego.

Naczelna władza CZS jest Krajo­
wy Kongres Spółdzielczy, zwoływa­
ny raz na 3 lata. Krajowy Kongres 

-Spółdzielczy powołuje Naśzeltią-Ra­

dę Spóldziejęzę. w - skład -której- 
wębodzą; przedstawiciele spółdzielni, 
ęeńtral spółdzielczych, komisji cen­
tralnej \ związków zawodowych, 
•Związku Samopomoc j*ęHlppskjej,w 
stosunku określonym .w statucie o- 
raz pyzedsta^Jcielo"'^ntń/esowcóyeh 
ministerstw z głosem doradczym.
’ Naczelna Rada Spółdzielcza po­
wołuje Zarząd, jako organ wyko­
nawczy CZS.

Cęntrale spółdzielcze powstają ja-, 
ko związki spółdzielni odrębnych ty­
pów i posiadają formę spółdzielni.
. Każda centrala posiada samorząd. 

Doroczny zjazd centrali powołuje ra­
dę nadzorczą, która z kolei wybiera 
zarząd.

W dziadzinach specjalnie Ważnych 
dla gospodarki narodowej, na odcin­
ku. których działają wyspecjalizowa­
ne typy spółdzielni, jak w dziedzi­
nach obrotu mięsem i rybami —

28 Ih topada
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Związek Radzieęki odstępuje 
od układu o nieagresję zawartego 
ź Finlandią w r. 1932. Jest to 
wynikiem niepowodzenia trzyty- 

- 'godntQwych rokowań radziecko- 
fińskich, jakie w ,październiku i 
listopadzie toczyły się w Mo* 
skwie, zerwanych ostatecznie 
przez delegację fińską.

przydzielony’ „z a s iu  ż o n y jn ” 
Niemcom. W wyniku tej akcji 
wymordowano * wysiedlono 
400.000 Polaków.

W VP ar stawie zmarł Marceli 
Nowotka, pierwszy sekretarz 
Polskiej Partu Jtóhoimczej,

19 44

Gestapo aresztuje prof. J. JPie- 
kalkiewicza, członka Stronnictwa 
Ludowego, który byt drugim z 
kolei delegatem rządu polskiego 
w Londynie na kraj.

W  Zamojszczyźnie rot poczęła 
, się wielka akcja niemiecka, zmie­

rzająca dar wytępienia polskości 
na tym terenie, który miał byt

Próba zamachu stanu w Belgii 
przeciw rządowi Pierlota. Był to 
rząd, który powstał na emigracji.

. 4 ostatnio przeprowadzał rozbro­
jenie oddziałów armii krajowej, co 
spowodowało — na znak prote­
stu ustąpienie z rządu trzech 
ministrów komunistycznych.

Dwaj porucznicy lotnictwa 
francuskiego członkowie eskadry 
„Normandie” — Marcel i Dela- 
bois — otrzymali zaszczytni ty­
tuły „Bohaterów ZSRR".

powstaną centrale spółdzielczo-pań- 
stwowe z zachowaniem wpływu sa­
morządu , spótd7 ielczego na sfelad 
władz i działalność-' gospodarczą.

W dziedzinach specjalnie _ ważnych 
dla gospodarkiv narodowej, na od­
cinku ktolych spółdzielczość nie wy­
tworzyła wysoecj&Fzowanyćh typów 
spółdzielni, jak handlu zbożem i han­
dlu materiałami włókienniczymi — 
zostaną powołane przedsiębiorstwa 
państwowo-spółdzielcze. W przedsięą 
biorstwach tych powinien być zapew­
niony jak najszerszy udział czynnika 
spółdzielczego we władzach nadzor­
czych.

Dla ściślejszego powiązania gmin­
nych spółdzielni „Samopomoc Chłop­
ska", koordynacji ich działalności 
gospodarczej-—' powstają powiatowe 
związki innych Spółdzielni „Są-
moo otnodfChłępik a*..;> i

Działające dotychczas spółdzielnie 
rolnicżo-jiandlowe zostają połączone 
z powiatowymi Związkami gminnych I 
Spółdzielni; „Samopomoc? Chłopska". 

,tńr. ■
Zjazd jednogłośnie przyjął do wia­

domości plan prac na rok 1948 oraz 
uchwalił szereg wniosków. pez;edsta- 
wioaych przez komisję wnioskową..

W dalszym ciągu obrad uchwalono 
upoważnić - władze Związku do' Oz- 
naczenia najwyższej sumy zobowią­
zań, dokonano pewnych zmian w sffiji 
tucie związku oraz zatwierdzono re­
gulamin rady nadzorczej .

W tajnym głosowaniu, 98-mą Bio­
sami na 101 oddanych przyjęto pro­
ponowaną przez komisję matkę1 — 
1 listę kandydatów na członków Ra­

p y  Nadzorczej, dć* której . węszlłi 
Jozef Augustyn, Mieczysław Bodaj- 
ski, Mieczysław /CfemfejcŁ- Ęuejusz 
Dura, Edward Drożńiak, 'Stanisław 
Gołębiowski, Jan Gtubecki, Paw®! 
Uczni; Henryk: Jędrzejewski, Atóńli 
Mitura, 1Tadeusz 'Nowierski. Edward 

I Ochab, Mieczysław ' Olcsiński, Piotr 
I Oraczewski, Adolf [Dańucki;; BPanda; 
Papieska, Mieczysław Popiel, Adam 
Rapacki, Henryk Skałecki Bolesław 

I Sokół, Józef Szczęśniak;. -! Stanisław 
I StWalbe,: Piotr Szymąnek, Stanisław 
Swierkosz, Janina l^ęcic^i, Jan 
Łopiński, Władysław Warowny, Ro­
man Werthekh, Wacław Zatke i Sta­
nisław Żarek oraz 6-ciu zastępców.

Natychmiast po zakończeniu obrad 
zebrała się nowoobrana Rada Nad­
zorcza, która powołała na prezesa — 
ob. Edwarda Ochaba, a na wicepre­
zesa ob. Stanisława Szwalbe. :

cje. W idział ludzi rozebranych 
do naga, ustawionych pod ścia­
ną, pod  k tó rą ' rozstrzeliwali .ich 
SS-mani.

świadek opowiada jak jeden 
z prowadzonych na egzekucję 
Wyrwał się, rzucij się do nóg 
oskarżonemu Aumeierowi i b ła­
gał go o życie. Aumeier kopnął 
go i baz wahania zastrzelił z p i­
stoletu. .

Świadek mówi szerzej o „in­
stytucie higieny", w  którym pra­
cował pewien czas. „Widziałem 
tam w  specjalnych słojach 
skrawki skóry, wycięte z policz­
ków dzieci, a także trzy głów ki 

! dziecięce odcięte od tułowia T 
zakonserwowane w  formalinie. 
Pożywka dla kultur bakterii sta­
lowana- w in sty tu c ie"  zwaną 
była „Mehschenbulion" (rosół 
ludzki)".

‘ Świadek Opisuje następnie do­
świadczenia dokonywane na 
kobietach przez lekarzy niemiec­
kich. Najczęściej „króliki" pod­
dawane b y ły  zastrzykom ■wywo­
łującym bezpłodność. Innym 
więźniarkom wycinano w  nie­
wiadomych celach części rodne. 
W  oporne i przerażone więźniar- 
f e  wmawiąńńł że chore są na 
raka i muszą b y ć  niezwłocznie 
poddane opefacji. Kobiety W 

I ciąży rftusiały stan swój ukry­
wać, ponieważ w  wypadku, gdy 
lekarz niemiecki dowiedział się 
o tym, natychmiast skierował la­

lką kobietę do gazowania. Uro­
dzone w ukryciu noworodki 
Niemcy odrywali od matek i 
pozostawiali łąk długo, aż nie 
nastąpiła śmierć z głodu ’ lub 
zimna.

Afryce Północnej. Goded i 
Franco otrzymali podrzędniej sze 
funkcje. Fierwszy miał dowodzić 
w prowincji Nawarra oddziałń- 
mi, której^opowieMdzą się za rebe­
liantami, a Franco otrzymał roz­
kaz zorganizowania rebelii w 
Kastylii. W ybuch rebelii _ ozna­
czono najpierw  na kwiecień,' a 
następnie na 18, 19 lub 20 lipce, 
zależnie od rozwoju' sytuacji-

I w tedy na widowni pojawia 
się Jań' Bemhardt, człowiek bar­
dzo bogaty, który od r. 1924 tru­
dni się handlem  bronią i amuni­
cją. — Człowiek, który swoje 
pierw sze. miliony zarobił na do­
stawach broni ao  krajów Ame­
ryki P o łu d n io w ejg d z ie  nie by: 
to prawie miesiąca, aby  jakiś 
kandydat na dykfatórś m e przy­
gotowywał rebelii, t

Już trzy dni po konferencji 
generałów w M adrycie odbył 

jon pierwszą trzygodzinną kon­
ferencję z gen. Franco, . ambit­
nym generałem: który naówczas 
znajdował się na dm gim  planie 
przygotowującej 'się- rebelii. 1 'tt 
Później odbyło się jeszcze kilką 
innych spotkań, na których ■ o- 
praoowano ' p lan wspólnego 
działania, które -miało dać_ wiel­
kie korzyści tak jednej jak i 
drugiej stronie.

W  wyniku tych rozmów Bern- 
hardt dnia 26 marca 1936 r. spo­
tyka się z Adolfem Langeńhei- 
mem, członkiem $S./który był 
szefem wywiadu niemieckiego 
na Marokko hiszpańskie. Bern­
hard! ppstawiK od razii sprawę 
jasno. Sprawę’ ułatw iło tor> że 
szefowi niemieckiego wywiadu 
nie potrzebował tłumaczyć, kim 
jest gen. Franoo, jak  wielką kor 
rzyść odniesie faszyzm, jeżeli 

' zdoła się f usadowić na Półwys­
pie Iberyjskim. Hitler, który ma­
rzy o osiągnięciu zwierzchnic­
twa nad całą Europą, pozyska 
dozgonnego sojusznika, jeżeli/ 
pomoże mu w  zrealizowaniu je­
go celu.

Ale poiąoc ta musi być zupeł­
nie konkretna.. Przygotowywana 
rebelia faszystowska musi o- 
trzymać transporty broni i amu­
nicji. Fabryki niemieckie pYacu- 
ją  ju ż .p e łń ą  parą. To również 

I doskonała- sposobność. do zba­
dania wartości ich wyrobów...
' O wynikach tej konferencji i 
tajemniczej śmierci kilku gene­
rałów hiszpańskich -r- jutro*

A resztow anie
iiisznoiisHiego ŝ lsgn
w e Francji

PARYŻ, (Qbsł. wł.). Policja 
francuska aresztowała pracowni­
ka konsulatu Hiszpanii franki- 
sjowskiej. w  Tułuąie, niejakiego 
Jose' Pardo. Aresztowanie zostało 
dokonane .na ulicy* Tuluzy, w 
chwili gdy  Pardo otrzymywał od 
jednego z agentów wywiadu 
frankistowskiego ważne doku­
menty z danymi o armii fran­
cuskiej.

E ksperym enty  
z karą śmierci 
w Anglii

LONDYN. (Obsł. wł.). Izł* 
Gmin przystąpiła wczoraj do 
obrad nad projektem nowej u- 
stawy znoszącej karę śmierci i 
karę chłosty oraz wprowadzaj^* 5 
cej pewne zmiany do więzami* 
nictwa w  W ielkiej Brytanii. Nie- 
kiórzy posłowie są zdania, że ' 
wykonywanie .śmierci należało­
b y  jedynie Rawiesić tytułem 
próby na okres lad pięciu. < .r

Robotnicy uJoscy
bronią s ię
srzecluKo jotoKom
faszystów

RZYM. (Obsł. wl.j. Rząd wło­
ski na wniosek ministra Einaudi 
postanowił podnieść oeny  cu­
kru, benzyny i tytoniu. Nieza­
dowolenie mas robotniczych ro­
śnie. W  odpowiedzi na zamachy 
bombowe faszystów * n a  lokale 
komunistyczne i socjalistyczne 
zdemolowano szereg partyjnych 
lokali faszystowskich.

Wczoraj grujiy m łodzieży ro­
botniczej • zniszczyły nakłady 
wszystkich dzienników faszy­
stowskich, zanim dostały  się one 
do kioskóW ulicznych.

Z boże radzieckie  
przybywa już 
do Czechosłowacji

PRAGA. Agencja CTK donosi 
że pierwsze transporty zboża ra­
dzieckiego przybyły już na ra­
dziecko - czechosłowacką stację 
graniczną Cierna Prikope. Zbo­
że jest natychm iast .przeładowy­
w ane do wagonów kolei nor­
malno * torowej i odsyłane do 
magazynów państw owych, * .

Jak  wiadomo, do końca roku - 
bieżącego Związek Radziecki, 
dostarczy Czechosłowacji 50 tyś.’, 
ton zboża.

Strajk  w  Finlandii 
trwa nadal

HELSINKI. (Obsł. Wł.). Rząd 
fiński zawezwał pracowników 
państwowych do przerwania 
strajku. Na jego polecenie, po­
licja obsadziła wszystkie budyn­
ki instytucji państwowych, któ­
rych pracow nicy strajkują. Ma.- 
ona zapewnić, bezpieczeństwo 
tym, którzy n ie podporządko? ; 
wali się zarządzeniom związku . 
zawodowego i pragną pracować.

Przewodniczący związku za­
wodowego pracowników pań­
stwowych oświadczył, że strajk 
będzie trwał tak długo, jak dłu- ; 

130 rząd nie uwzględni' żądań 
pracowników. Finlandia jest w; 
dalszym ciągu odcięta od świata.

Stanowisko ZSRR wobec Niemiec
zgodne z zasadami współpracy narodów
w powojennej organizacji świata

MOSKWA. Radio moskiewskie nadało we wtorek wieczorem ko­
mentarz swego korespondenta dyplomatycznego, Jermaczewa, na 
temat konferencji 4-ch ministrów spraw zagranicznych w sprawie 
Niemiec.

JęrmacZęW, 1 stwierdza, że spośród 
zagadnień; omawianych na konie 
cęticji w Londynie, Związek, Radzigc 
hi interesuje się najbardziej zagadnie­
niem Niemiec. Według słów Genera­
lissimusa Stalina — „demilitaryzacja 
W dęmwratyzacia: Niemiec -jut. jed­
nym ż najważniejszych warunków 
trwałego pokoju światowego". , 

Stanowisko ZSRR wobec Zagad' 
flifeń niemieckich — , podkrćŚla Jer 
maczew — zgodne jest całkowicie t 
postanowieniami, układów w Jałcie 1 
Poczdamie praż z zasadami współ 
prąpy międzynarodowej w powojen 
mm Organizacji świata.

Dotychczas postanowienia, powzię 
te w Jałcie i Poczdamie, nie Zostań 
wypełnione. Przyczyną, tego jest 
i akt, że Wielka Brytania, ,  Stany 
Żjedńoćzojie o,ra? Francja: która ep:. 
raz bąrdzej wzoruie swą politykę na 

• polityce tych dwu państw odmówiły 
stosowania się do postanowień ukła 
łów uprzednio zawartych.,

’ Przypominając . oświadczenie mar­
szałka Sokołowskiego. Jermaczow

IN O t  I N Y 
! LITERACKIE

skonfrontował politykę anglosaską w 
Niemczech z polityką Związku Ra­
dzieckiego, który w swojej strefie- o- 
kupacyjnei dokona) całkowitej- demi- 
litaryzacji j zlikwidował cały nie­
miecki przemysł woienny. Z porów.- 
nania tego wynika stwierdza ko­
mentator radia moskiewskiego — że 
polityka Anglosasów uśiłuie nie do­

puścić do wprowadzenia w życie po­
stanowień, powziętych w Jałcie ł / 
Poczdamie. . f

Związek Radziecki jednak stoi mo­
cno na stanowisku realizacji pos.t»*-i 
łowień jałtańskich f poczdamskich 
oraz sprzeciwia się podziałowi NBe- 
miec. do którego dąży reakcja angfos j; 
ąmefykańńta. Związók' Radziee)|;|  
jest przeciwny odrodzeniu niemieć^J 
kiego imperializmu i oddaniu 
wiec na usługi agresji i ekspansji:/,

Związek Radziecki 'pragnie takię- s 
go rozwiązania zagadnienia niemieć/ i 
kiego  ̂aby służyto ono interesom pó- ^

'kłqu- fósęsżyątk&h-onąyodów. łąęznlf'-* • 
narodem niemieckim.'

Państwa zachodnie ogałacają 
swoje sekjory w Berlinie, 
z przem ysłu

BERLIN. Nie uszło 'uw agi nie 
.tylko mieszkańców Berlina, idń. 
nawet koiespdhdńńta>:uPailY Ex- 
press". że w  bYłój słonćy Nie- 
mieć likyriduje się w iele przed­
siębiorstw w zachodnich ti* ame­
rykańskim, brytyjskim i francu­
skim sektorach Berlina. Prąd teS 
objął nawet tak d uże . warsztaty 
pracy jak AEG, Siemens i Blau- 
punkt. Pocichu. mówi się rów­
nież, że radca Klingenhófer —.

cdpowjpdzialny za przemy*! 
miasta, Wyraził swą zgodę ń* 
ogołocenie Berlina z warsztatów 
pracy, a tym samym na odebra­
nie ludności środków, zarobko­
wania;

Czy nie za wcześnie jeszczo 
na władztwo dolara w Nient- 
czech poprzez organy anglm 
amerykańskie} strefy okupacjSS 
nej? tt pyta berliński komefllsń 
tor radiowy Erich Bóhm. Jedy­
nym wyjściem z tej nader skpm*:i 
pukowanej sytuacji b y łab y : #  
cjalizacja ciężkiego przemysłu.
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— Piec grzeje dobrze, ale od 
okna ciągnie.

— Węgla nie mamy, przez 
okno wieje...

— Ale jut. wiem! Będzie 
nam ciepło.

—  Radzimy to samo naszym 
czytelnikom.

Ciekawe dokumenty

Praprababka Himmlera
była czarownica, spalona na stosie
50 k g  złota  p o  zam ord ow an ych  w ięźn ia ch  
n a  z ę b y  d l a  S S - m a n ó w

W Berlinie istnieje „Document Center*, urząd amerykański, w którym Ameryka­
nie zbierają wszystkie oryginalne dokumenty hitlerowskie, znalezione na terenie ich 
strefy, Przeglądając te dokumenty, przedstawiciele Polski wyłowili szereg niezwykle 
sensacyjnych materiałów, ilustrujących zbrodnie niemieckie.

Bardzo charakterystyczny 
jest datowany 8 październi­
ka 1942 roku, oryginalny list 
szefa głównego urzędu zdro­
wia do Himmlera, zawiada­

miający go, iż urząd posiada 
już ponad 50 kg złota po 
zmarłych więźniach w obo­
zach koncentracyjnych. Ilość 
ta wystarczy na . zęby dla 
wszystkich SS-manów aż na 
lat 5. Szef przędą . „zdfP-iyia 
prosi więc Himmlera, aby 
zioło przesyłać już wyłącznie 
do banku Rzeszy.

Znaleziono również drzewo 
genealogiczne Himmlera, 
które wykazuje, ii prapra­
babka tego arcyzbrodniarza 
była czarownicą Pasckai, 
spaloną na stosie,
. W liście do Krflgera, szefa 
Gestapo, Himmler poleca, 
■ aby kontyngent werbunko­
wy polskich sił roboczych 
stale przekraczał o 50 proc. 
plan. Himmler pisze dalej, 
aby akcją werbunkową zain­

teresować nauczycieli i księ­
ży. Każdy ksiądz za zwerbo­
wanie do Rzeszy robotnika 
miałby otrzymywać nagrodę 
w pieniądzach i w zbożu, po  ̂
'Chodzącym z nadwyżki kon­
tyngentu. Dyspozycja koń­
czy się poleceniem rozkaza­
nia księżom, by z ambon pia- 

i;Woływali chłopów do zda­
wania kontyngentów i grozi­
li karą piekła

rk Nad wyjawianiem doku­
mentów, interesujących Pol­
skę, które będą miały zna- 

tęzenie historyczne oraz war- 
1 tość dowodową w przysz­
łych procesach zbrodniarzy 
.niemieckich, pracują: sędzia 
W. Kozłowski i adw. Fagot.

Sędzia J. Zahn przywiózł I nik : gubernatora Franka, 
przed kilkoma dniami z No- składający się z 38 tomów, 
rymbergi oryginalny pamięt-1 Ten największy chyba pa-

Denise powinęła się noga
Przystojna złodziejka w potrzasku

Policja paryska aresztowała 
22-letnią Denisa Bevillon, pra­
cownicę fizyczną. Dziewczyna 
przyznała sie w  śledztwie, te  w  
c ią g u . ostatnich dwóoh lat o- 
kradła ona n i mniej ni więcej 
tylko —■ 50 chlebodawców.

Przystojna dziewczyna znajdo­
w ała łatwo pracą. Zawierając U- 
mowę, zastrzegała się zawsze, te  
czyni to  najpierw  na okres prób­
n y  dwóch tygodni. Prze* ten 
czas, jak zeznali jej byli szefo­
wie, pracow ała be* zarzutu. Po 
upływ ie okresu próbnego —■ o- 
świadczaia jednak, te  jej praca 
nie odpowiada i  zwalniała się. 
Po jej odejściu okazywało się 
zawsze, te  z domu zginęło, sze­
reg Wartościowych rzeczy.

Jednak 89 szefów n ie  zdobyto 
się ha  to, a b y  donieść policji o 
kradzieży. W szystko to d z ia jp  
się w  Bretanii i Normandii. Kie­
d y  jednak Denise przeniosła się 
do  Paryża, powinęła jej *ię no­
ga. Pierwszy chlebodawca, któ-

„Kufer" rataja
statek w |g 'ow y ' ;

Ż portu szczecińskiego przybył tu 
holownik „Żubr", . który usiłował 
ściągnąć z mielizny wyrzucony przez 
morze norweski węglowiec. Ponie­
waż w dalszym ciągu panują sztor­
my, i mgły, przeto udało się jedynie 
statek zabezpieczyć, natomiast ściąg­
nięcie nastąpi, gdy tylko pozwolą na 
to warunki atmosferyczne.

Kto wie o tym, le...

Cały decygram cynku
nosimy w mózgu

Jerzy Bohn, dyrektor laŁjprato- 
: nism chemicznego przy uniwer­
sytecie paryskim rozwiązał pyz 
-śnie, czy w  ciele ludzkim znaj- 

BjMą się metale i w  jakiej ilości.
Ze studium uczonego wynika, 

Pm dliganizm ludzki zawiera sto- 
tSW towo znaczne ilości sodu, bo-;

«su w apna i magnezu, wchd- 
B l p Ych w  skład ziemi czy ka- 
gHieni.
EJWotale te "W ludzkim orgsftiiź- 

twą odgrywają różne role. I tak 
■JgKprno, np. że bez potasu ser- 
| P® ludzkie nie mogłoby bić. — 
8™a3nez za to  jest podstawowym 
E |||ądnikiem  album inoidów ęzy- 
Hp^gokarmów białkowych.

pynk znajduje się w  organiź- 
““Ó wszystkich zwierząt we

wszystkich organach 1 komór­
kach. W e krwi np. mamy cyn­
ku w  ilości do 25 miligramów na 
litr. Mózg nasz za w iem  cynik w 
ilości przeszło jednego deęy- 
grama.

M angan zawierają wszystkie 
ty jące  organizmy. W ątroba ma 
znaczne ilości żelaza. Substancje 
zaś czynne organizmu, jak fer­
menty czy witam iny są coraz 
bardziej uznawane jako połą­
czenia składników organicznych 
z metalami-

Owoce
o wadze 100 kg

Największe owoce wydaje pe­
wien gatunek dyni, lak zw. „Cti- 
curbila maksima". Owooe jej 
wa^ą 100 kg.

rego okradła, doniósł o  wszy­
stkim policji. Aresztowano^ją po 
dwóch dniach. Okazało tóg, te  
wartość skradzionych rzeczy we 
wszystkich wypadkach wynosi 
ponad dwa m iliony franków.

miętnik na świecle waży ok. 
100 kg. Będzie on służył jako 
jeden z głównych dowodów 
w przyszłym procesie żhśtęp- 
cy generalftego gubernatora 
Btihlera;

Dyrektor Głównej Komisji 
do Badania Zbrodni Memje- 
ckich w Polsce, abt Gum- 
kowski, przywiózł przed kil­
koma dniami do kraju wszy­
stkie dokumenty z procesu 
Pohla, który odbył się w No­
rymberdze. Pohl był szefem 
głównego urzędu gósppdąrhi 
i administracji, któremu po­
dlegały obozy koncentracyj­
ne.

Dokumenty z procesu Po­
hla będą jednym ż ważniej­
szych dowodów w odbywa­
jącym się w tej chwili w 

j Krakowie procesie załogi 
oświęcimskiej.

O m d le w a ją c a

Wprawdzie -Ma jest omdlewająca ale piękna osoba spod przy­
mkniętych powiek, bystro obserwuje jaki to wywarło efekt

To bvło w latach walki

W formie ruchu spółdzielczego
„Polactwo walczące"
broniło swych interesów w Niemczech

Mówiąc o tycia gospodarczym na Śląska przed wojną mamy na 
myśli tą część Śląska, która po wytyczenia granic polskich po pier­
wszej wojnie światowej wbrew woli ludności — zamieszkującej tę 
część Śląska pozostałą w granicach państwa niemieckiego. Ludność 
polska tych' terenów wynosiła 900 tysięcy 1 była liczebnie większo­
ścią.

Jako jeden ze środków walki ślą­
zaków z akcją germanizacyjną pow­
stały pod koniec 19 wieku wszędzie 
tam, gdzie koncentrowało się polskie 
tycie polityczno-narodowe^ również 
instytucje gospodarcze. Żywioł ęol- 
ski na Śląsku również w dziedzinie 
gospodarczej przejawiał dużą aktyw­
ność i doprowadził w atmosferze nie­
ustannej walki tycie gospodarcze do 
bogatego rozkwitu. W formie ruchu 
spółdzielczego rodzime „Polactwo 
walczące" — jak się sami zwali Po­
lacy w Niemczech — mogło najle­
piej . bronić swych interesów mate­
rialnych.

NAJSTARSZE SPÓŁDZIELNIE NA
Ślą sk u

i Z bleęiem czasu wykrystalizowały 
się w Niemczech dwa typy spółdziel­
ni polskich. Stworzony w 1923 ,:r, 
„Związek Spółdzielni Śląskich", któ­
ry przez przystąpienie spółdzielni 
polskich, z innych terenów Niemiec, 
zamieszkałych przez ludność polską 
w 1927 r. zmienił swą nazwę na 
„Związek Spółdzielni Polskich w 
Niemczech" z siedzibą w Opolu był 
organizacją opiekuńczą i '  rewizyjną 
spółdzielni kredytowych. Do tego 
Związku należało 25, średnich i; mniej­
szych Spółdzielni kredytowych z cze­
go 9 przypadło na Śląsk. Najstarszą 
Spółdzielczą inśiytpcją kredytową na 
Śląsku to ‘założony w 1895 r. przez 
redaktora „Katolika" Adama Napie- 
ralskiego a następnie az do chwili 
wybuchu wojny przez wybitnego fa­
chowca, Stanisława. Webera spręźy- 
ście prowadzony Bank Ludowy W 
Bytomiu. W ślad za Bankiem Ludo­
wym w Bytomiu powstały Banki Lu­
dowe w Opolu, Raciborzu, Koźlu,

Strzelcach, Gliwicach, Oleśnie i Zą- 
brzu. v, -

Obok tych instytucji kredytowych 
przewidzianych ' w śląskim okręgu 
przemysłowym dla polskiego robotni­
ka rozwijały się na terenach rolni­
czych spółdzielnie rolniczo-handlowe 
tzw. „Rolniki" i „Ogrodniki" • Wy­
bitną rolę W walce chłopa śląskiego 
z wynaradawiającą akcją, handlarza 
pruskiego odegrały „Rolniki" w Opo­
lu, Oleśnie i Raciborzu.

Poza wymienionymi' spółdzielniami 
o charakterze kredytowym z jednej 
a rolniczo handlowym z drugie; stro­
ny, należy wymienić Spółkę Wydaw­
niczą „Nowiny" w Opolu Oraz 
dwie spółdzielnie budowlane w Opo­
lu i Raciborzu.

lud  Śl ą sk i ciężk o  w a lc z y ł

Ciężką była walka,, jaką lud polski 
Śląska toczył o swą niezależność na­
rodowo - kulturalną i gospodarczą. 
Już kilka lat ‘ przed wojną wydał 
rząd niemiecki szereg ustaw skiero­
wanych przeciw chłopu i robotnikowi 
polskiemu. Chłopów polskich zmu­
szano do wstępowania do „Reichs- 
nahrstandu" (Stan wyżywienia Rze-

K witną jabłonie 
i czereśnie

Tegoroczna ciep ła  jesień p ie  
pozostała bez wpływu na diz'ę- 
wa owocowe. W  południowej 
Słowami, a  zwłaszcza w  okoli­
cach Nowych Zamków, zdarzy­
ło się już Kilka wypadków za­
kwitnięcia po raz drugi w  tym 
roku jabłoni, ostatnio zaś ta- 
kwitła również Czereśnia,

szy), , kasowano rozporządzeniem o 
obrocie ziemią dziedziczenie z ojca 
na syna, odbierano Polakom prawo 
samodzielnego rozoprządzenia . ich 
własnością nieruchomą i gruntem. 
'W 1938 roku władze niemieckie wy­
siedlaj^ wybitmbjśzyćh robotników i 
chłopów I ż: rodzinnej Ziemi z Arką 
Bożkiem dzisiejszym wicewojewodą 
Sląska-Dąbrowskiego na czele; b o ­
jujący hitleryzm wydał Wyrok zagła­
dy ' na blisko milionową masę ludu 
polskiego tut Śląsku.

Działalność /spółdzielni polskich na

Śląsku przerwało Gestapo, aresztu­
jąc i osadzając w obozie oświęcim­
skim długoletnich i wybitnych znaw­
ców spółdzielczości polskiej na Ślą­
sku.

Dziś dzieje walki ruchu spółdziel­
czego śląska należą do przeszłości. . 
Nie powinien natomiast pójść w nie­
pamięć fakt, dziś, kiedy tak larwo 
i gładko osądza się ślązaków-autoch- 
tonów, że w pierwszym trzydziesto­
leciu naszego wieku, Walka śląska 
nie jest już tylko walką o wolność 
osobistą, nie jest już tylko walką o 
niezależność gospodarczą — ale jest 
już walką o polityczne włączenie 
tych ziem w polski organizm pań­
stwowy. . «

Podejrzany worek
czyli dowód wdzięczności 
ryb ak ów  francuskich

Pod adresem Sir Bracevella 
Smitha, lorda-majora Londynu, 
nadeszła niedaw no przesyłka, — 
ważąca około 150 kg. Po rozbi­
ciu skrzyni okazało się, ku w iel­
kiemu zdziwieniu urzędników 
londyńskiego zarządu miejskie­
go, że w ew nątrz' znajduje się 
ln iany  worek, a  w  nim piękny 
piasek nadmorski. Nikt m e wie­
dział, co n a  oznaczać ta n ie­
zwykła przesyłka. N a wszelki 
wypadek p iasek ' poddano jed­
nak dokładnemu badaniu . che­
mików, a  k ied y o k aza lo  się, że 
nie zawiera on  n ic  podejrzane­
go, cały. wor umieszczono na 
strychu magistratu, czekając co 
bęc Izie dalej. $

Zagadka wyjaśniła się dopie­
ro po kilku dniach, gdy  poczta 
dostarczyła z opóźnieniem na 
pergam inie p isany list.

Okazało się, że niezw ykły dar 
wysłali mieszkańcy małej wioski

nadmorskiej na  wybrzeżu fran­
cuskim, gdzie w ylądow ały 
pierwsze oddziały wojsk angiel­
skich w  czasie inwazji. Miał to 
być akt wdzięczności prostych 
rybaków francuskich.

W yjaśniło się również, dla­
czego n ie b y ła  to symboliczna 
unia  z ziemią, ale  pokaźny wor. 
Mianowicie k iedy  władze fran­
cuskie zaproponowały posłanie 
u m y  do Londynu,, rybacy  fran­
cuscy. nip mogli się pogodzić, 
który ziuch ma zebrać piasek i 
wsypać go do  urny. Po długo­
trw ałych sporach w brew  zalece­
niom władz rybacy  postanowili, 
że każdy * nich dostarczy po­
trzebną ilość piasku. No i zebrał 
się cały  worek.

Lord-major podziękował pięk­
nie za ten dowód wdzięczności i 
kazał go ponownie umieścić na 
strychu, dodając, że może sie 
tam jeszcze przydać™ (kj

— Trzeba jakoś szpary po­
zatykać.

— A teraz zakryć okno ko­
cem.

— Psia kość! Znowu wieje, 
co tu zrobić.
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28 Dziś: Rufina. 

Jutro: Salurnina.

Wałae telefony: Komenda Miej­
ska MO. 27-34, strat pożarna 28-04 
pogotowia PCK 24-24.

DYŻURY APTEK:
Pod Chrobrym, Sw. Wincentego 41 

„ Mikołajem, mikołaja 46 
„ Łabędziem, Pułaskiego 16 

Nowa Apteka, Piastowska 36

ZEBRANIE KOŁA S. D. 
Zarząd Koła Stronnictwa Demo­

kratycznego im. Staszica zawiada­
mia członków Koła, że w dniu 7 
12. t br. (niedziela) o godz. 10 w 
lokalu Miejskiego Komitetu Str. 
Dem. ul. Świdnicka 27 II p. odbę­
dzie się ogólne zebranie członków 
Koła.

BUDOWNICZOWIE 
ORGANIZUJĄ SIĘ 

W niedzielę 30 bm. o godz. 11 
w sali konferencyjnej Dyrekcji 

, Odbudowy m. /Wrocławia, ul. O- 
fiar Oświęcimskich 38/40 odbędzie 
się statutowe organizacyjne ze­
branie dolnośląskiego oddziału 
Stowarzyszenia techników bu­
downictwa w Polsce, na którym 
wiceminister Odbudowy inż. Ża­
kowski przedstawi założenia orga­
nizacyjne 1 cele stowarzyszenia.— 
Wszystkich inżynierów, budowni­
czych,! architektów, techników i 
mistrzów budowlanych zaprasza 
się do najliczniejszego udziału. 

KURS KULTURY 
PLASTYCZNEJ

Dyrekcja Ogniska kultury Pla­
stycznej ogłasza, że wpisy do Ó- 
gniska dla dzieci od lat 6 dla któ- 

' rych zorganizowany będzie spe­
cjalny kurs oraz dla młodzieży 
1 dorosłych zostały przedłużone 
do końca grudnia 1947.

ROZDZIAŁ FUNKCJI w PCK 
Dnia 1 grudnia br. agendy Po­

wiatowego Oddziału PCK, przejął 
Oddział PCK Wrocław-Miasta z 
siedzibą przy ul. Mikołaja 78/79.

Od tej chwili wszelkie sprawy 
związane z PCK na terenie miasta 
i powiatu wrocławskiego załatwia 
Oddział PCK Wrocław. .

Przyszły rok zopouiodo sio lepie]
Odbudowa zakładów użyteczności publicznej
n a  p ie rw s z y m  m ie jsc u
Szczupłość kredytów  nie pozw ala  
na w ykonanie potrzebnych rem ontów

Kredyty państwowe, przeznaczone na odbudowę Wrocławia wyniosły w roku bieżącym ok. 500 
młl. zł. Jeśli się lednak weźmie pod uwagę, że w chwili opracowywania preliminarza budżetowego 
koszt materiałów budowlanych był o 50 proc., zaś robocizny o 40 proc., niższy, aniżeli obecnie, to 
przyznane kredyty nie mogły objąć przewidzianych prac.
ODBUDOWA ZAKŁADÓW

Na ogół Wrocław, miasto pra­
wie 300 tysięczne otrzymało za 
mało kredytów do swych potrzeb.
Większość z nich zużyta została 
na odbudowę zakładów i urzą­
dzeń użyteczności publicznej. Ze 
względu zaś na ścisłe powiązanie 
zagadnienia odbudowy w ogóle, z 
odbudową, tych zakładów, Mini­
sterstwo Odbudowy objęło opiekę 
finansową i techniczną nad nimi, 
przez Wrootaws-ką Dyrekcję Od­
budowy.

Nie należy zapominać, te  wroc­
ławskie zakłady użyteczności pu­
blicznej, obok urządzeń najbar-

Akadem ia w dniu

%!ęłf! Ju$oMI
Dnia 29 listopada br., w dzień 

święta narodowego Jugosławii od­
będzie się o godz. 17 w auli Poli­
techniki Wrocławskiej, pod pro­
tektoratem Wojewody mgr. Stani­
sława Piaskowskiego, akademia, 
ną którą złożą się słowo wstępne 
prezesa Zarządu Wojew. Towarzy­
stwa Przyjaźni Polsko-Jugosło­
wiańskiej ob. Grochalskiego i prof. 
dr. Jakóbca. W części artystycz­
nej wystąpią chór młodzieży ju­
gosłowiańskiej — Jędrzejowska 
Waleria i prof. Łoboż.

Kom batanci otw ierają  
spółdzielnię pracy

Związek Uczestników Walki 
. Zbrojnej może być zadowolony z 

rezultatów zbiórki urządzonej w 
ciągu „Tygodnia Kombatanta". 
Zbiórka ta przyniosła Związkowi 
około pół i miliona zł. Suma ta zo­
stanie przeznaczona na pomoc dla 
podopiecznych, sierot i wdów, 
które w liczbie ponad 100 ocze­
kują pomocy od Związku.

Związek troszczy się o trwałą 
poprawę warunków materialnych 
•wych członków, umożliwiając im 
zakładanie odpowiednich warszta­
tów pracy. W: chwili obecnej, zo­
stała stworzona Spółdzielnia Pra­
cy Metalowców, która , spośród 
członków Związku skupia 16 wy­
bitnych fachowców' z dziedziny 
metalurgii.

Apel
tio spirłefzefisfwft
Komitet Honorowej Akcji Gwiazd 

kowej dla Żołnierza, do którego 
weszli: wojewoda dolnośląski mgr 
Piaskowski administrator apostol­
ski ks dr biskup Milik, przewod­
niczący. OKZZ Matuszczak i pre­
zes okręgu TPZ mjr Lipski wy­
dał odezwę, apelującą do całego 
społeczeństwa dolnośląskiego, a w 
szczególności do świata pracy i 
młodzieży, aby przyszło z jak naj­
wydatniejszą pomocą w zorgani­
zowaniu tegorocznej gwiazdki dla 
żołnierza - odrodzonego Wojska 
Polskiego.

Organizowana we wspomnianym 
lokalu spółdzielnia będzie Wytwa­
rzać precyzyjne narzędzia do , ob­
róbki metalu, których przemysł 
nasz odczuwa dotkliwy brak.

Remont lokalu pod warsztat fi­
nansuje Związek, który pokryje 
też koszty związane z zakupem i 
remontem najpotrzebniejszych o- 
brabiarek.1

dziej nowpozesnych, posiadają też 
urządzenia przestarzałe,.' któryęh 
remontować po prostu śię nie or 
płaca. (Przykładem, niektóre u- 
rządzenia elektrowni). :
■ O stanie zniśzćzęń naszych za­
kładów użyteczności- -, publicznej 
pRaliśmy już niejednokrotnie. Dziś 
interesującym- jest. w jakinrsfop- 
niu zostały one już odbudowane.

Wodociągi miejski '̂,’ jafió' zakład 
podstawowy, były ’ specjalnie fa­
woryzowane, otrzymują zarówno 
kredyty państwowe, jąk i banko-, 
we. Odbudowano w nich dotych­
czas stację pomp, 3 fitjry, 2' zbior­
niki wody czystej, ódzibleziacz, 
wieżę wodną, oraz tsieć rurocią­
gów. Kontynuowane są prace' nad 
„osadnikiem", zwapniaczem i sta­
cją pomp w Świątnikach. Ponadto 
naprawia się komin kotłowni na 
Grobli. -Sieć wodociągową zosta­
ła zupełnie naprawiona., Długość 
jej wynosi 793 km,v a wykorzy­
stywana jest w 57 proc. Miasto

zaopatrzone jest w wodę w  100 
proc..

W sieci kanałowej‘ naprawiono 
170 miejsc uszkodzonych bomba­
mi, oraz uruchomiono stację pomp 
kanałowych w  Karłowicach, Ró­
żance, na Sępolnie. W: odbudowie 
daisże.

■W Gazowni odbudowywane są 
'zbiorniki i pjeoownie, Oraz napra­
wiane kompresory. Gazownia ko­
rzysta w róku bieżącym'z 10 jjiil. 
k redytu ‘bankowego.

Elektrownia m iejska,'z'tego ty­
tułu, że przechodzi pod zarząd 
Zjednoczenia Energetycznego o- 
trzymała'' kredyt z Min. -Odbudo­
wy w  wysokości zaledwie 5 maT. 
‘zt. Nic też dziwnego, żernie mogła 
zbyf wiełe zdziałać.
. Zakłady komunikacyjne otrzy­

many kredyt włożyły - przede 
wszystkim w odbudowę., warszta­
tów. W ten sposób mamy przy­
najmniej pewność, że nie braknie 
napj. wozów tramwajowych, a co

więcej, będzie można uruchomić 
kiłką nowyfch linii. Ponadto od­
budowuje się i  zajezdnię przy ul. 
Ślężnej. ,
. Zakład czyszczenia miasta prze­
znaczył kredyty, otrzymane w 
tym roku, na zabezpieczenie ga- 
:raży i warsztatów. W przyszłym 
roku należałoby pomyśleć o uru­
chomieniu spalarni - śmiecia, a 
szczególniej, sortowni Odpadków, 

f Rzeźnia otrzymała dość poważ­
ne kredyty na odbudowę hal, in­
stalacje, urządzeń Chłodniczych. 
Prace te są w toku.

Ponadto prowadzone są roboty 
inżynieryjne (mosty, ulice) prace 
na terenach sportowych, roboty 
rozbi órkowo-porządkowe.

Óto krótkie zestawienie, .w jalri 
sposób zostały wykorzystane kre­
dyty, otrzymane przez Wrocław 
w roku bieżącym, O innych pra­
cach jak np. o Ochronie zabyt­
ków, pisaliśmy przed kilku dnia­
mi.

Pożądane byłoby, ażeby w 
przyszłości- roboty rozbiórkowe 
były szybciej inwestowane, z po­
wodu konieczności wykonania ich 
przed robotami budowlanymi. Ze 
względu zaś na rozległy teren 
naszego miasta, inwestowanie po­
winno być bardziej wydatne w 
porównaniu z innymi miastami w 
kraj u.,

Jak się dowiadujemy, w  roku 
przyszłym, kredyty na ten cel zo­
staną t znacznie zwiększone. T.T.

Jak wyszabrowano 600 ton korka
na opał i damskie koturny
P ły ty  „P ortu ga l"  z D oln ego  Ś ląsk a  
we wszystkich miastach Polski

W  ostatnim czasie organa skarbowe We1 Wrocławiu przeprowa­
dziły skrupulatne dochodzenia w'sprawie szabru około 600 ton kor­
ka z terenu poniemieckie! fabryki wyrobów korkowych w Krzyst- 
kowicach na Dolnym Śląsku. Oto szczegóły te) sensacyjnej sprawy.

Z końcem 1945 r. pełnomocnik 
Państwowej Fabryki korków Ku- 
stelski z przedstawicielem miej­
scowego OUL dokonali lustracji 
fabryki w Krzystkowicach. Na te­
renie fabryki znaldowały się wów 
czas duże zapasy korka. Według 
pobieżnych' obliczeń około 600 ton 
korka było rozrzucone na placp

fabrycznym, a \ część była złożona 
w około 30 wagonach fabrycznych. 
Korek znajdował Się w oryginal­
nych płytach z napisem „Portu­
gal". W budynkach fab-ycznych 
znajdowało się -poza kompletnym 
urządzeniem produkcyjnym około 
800.000 sztuk korków do . butelek. 
Wszystko to leżało częściowo na

Ruszy kolej przez miasto
S p ołeczeń stw o w ykonało  pracę
wartości 5 i pół miliona zł

Akcja odgruzowania Wrocławia trwa zaledwie 2 miesiące. Na 
jednym z posiedzeń Miejskiej Rady Narodowe] we wrześniu — 
wysunęli ją radni Polskiej Partii Socjalistycznej i Polskiej Partii 
Robotniczej.

Kołh fabryczne obu organizacji zmobilizowały w, szybkim cza­
sie kadry robotników* które w każdą niedzielę, nie zważając na 
zimno I słotę —• Stawały do pracy.'

Powołany został Komitet Spo­
łeczny Akęjl Odgruzowania w 
skład któregij weszli przedstawi­
ciele organizacji społecznych, 
OKZZ, partii politycznych, związ­
ku inżynierów i techników, Ko­
mitet ten opracował plan działania 
i utworzył odpowiednie sekcje,

które czuwałyby nad przeprowa­
dzeniem akcji.

Hasło odgruzowania Wrocławia 
własnymi, obywatelskimi siłami, 
rzucone przez MK PPSa MK PPR 
— znalazło swój oddźwięk nie 
tylko- w klasie robotniczej, ale 
w całym społeczeństwie wróć-

SAMOWAREK
Na PI. Solnym przycupnął przy 

murze staroświecki samowarek. Ma 
on przyspieszył odgruzowanie 
Wrocławia. Samowarki są wprawdzie 
Symbolem żółwiego tempa jazdy po-

ciągu, ale jak na wrocławskie ~ tem­
po odbudowy miasta uruchomiony 
samowarek mott spowodował więk­
sze cuda, pil w Warszawie „buldo- 
i t r f .

ALE KTOf
W  innych punktach miasta budu­

je się na podkładach tory kolejowe, 
po których mają był wywożone 
wrocławskie gruzy.

Mieszkańcy Wrocławia naogół chę­
tnie pracują przy odgruzowaniu mia­
sta', bo rozumieją potrzebę tego.

Ale prawie każdy z kim rozma­
wiałem, przy tej pracy mówił do 
mnie:

— Proszę mi powiedzieć dlaczego 
rozpoczęliśmy to dopiero obecnie na 
jesieni, a dlaczego nie wywozili gru­
zów od dwóch lat Niemcy przed 
wysiedleniem, którzy albo próżno­

wali albo zajmowali się delikatniej­
szymi Zajęciasssi.

Kto powinien sus tp i za to odpo­
wiedzieć.

ZL1TUJCIE SIĘ NAD  
SPOŁECZNIKIEM/!/

Zycie nasze obfituje codziennie w 
'nieskończoną miłość zebrań, ważnych 
posiedzeń, odpraw i  konferencji 
„Uspołeczniony obywatelu lojalnie 
i pozytywnie nastawiony do tego zja-. 
emska, łzęsto po godzinach biuro 
wych udaje się na zebranie i o póż

nej dopiero godzinie wraca do domu 
położonego przeważnie daleko za 
miastem.

Ale dobra wota. lojalnego obywa­
tela jest często ńadużywdna przez 
organizatorów zebrań. Zamiast za­
łatwił sprawę krótko i rzeczowo — 
każdy z ńicp wygłasza tasiemcowe 
przemówienia i to podobne do, siebie 
jak dwie krople wody. Tp też czyja 
w tym wina, że większość słuchaczy 
mtmO' najlepszych ' chęci wpada w  
objęcia Morfeuszal

ławsktm. Do pracy stanęli bezpar­
tyjni, ludzie różnych zawodów 
członkowie cechów rzemieśln-i- 
ezych, } t

NfekłÓYe .instytucje zgłosiły 
swój ■'udział, daleko wcześniej,, za­
nim otrzymały -bezpośrednie wez­
wanie Komitetu. Na specjalne wy­
różnienie zasługują pracownicy 
Zarządu Miejskiego i wydziału 
technicznego, robotnicy Fabryki 
Wodomierzy, pracownicy woje­
wództwa, uczniowie szkoły przy­
sposobienia przemysłowego w 
Brodziu, Miejski i Wojewódzki 
Komitet Żydowski, pracownicy 
spółdzielń, kolejarze i tramwaja­
rze. Ci potraktowali swoje .zada­
nie poważnie i wywiązali 'się . z 
Siego bardzo dobrze.

W ostatnia niedzielę energicznie 
pracowali ,na powierzonym sobie 
ofeinku- miasta pracownicy'.pocz­
ty, którzy przybyli w pełnym 
składzie z dyrektorem Kozubkiem 
na czele.

Dzięki ofiarne}- postawie społe­
czeństwa wrocławskiego, -zdołano! 
w ciągu tego czasu dokonać śze'- 
regu, robót ziemnych, odgruzować 
niektóre zasypane ulice, przepro­
wadzić przekop i kolejkę wąsko­
torową. Dnią- 3.0 bm. o  godzinie 14 
nastąpi uroczyste otwarcie kolejki 
przy Pkcu Wolności.. Kolejka tą 
Już dnia następnego rozpocznie się 
wywiezienie gruzu oo będzie wiel­
kim ułatwieniem w dalszych, pra­
cach, Wartość s robót wykonanych 
dotychczas przez : wrocławskie 
społeczeństwo,. Wynosi dziś 5,5 
miliona złotych. Ąkcia społeczna 
odgruzowania trwać będzie do 15 
grudhia; po -czym staną do .pracy 
płatni robotnicy w ilości 2,5 ty.-- 
siąca.

Inicjatywa podjęta przez obie 
partie robotnicze Wrocławia wy­
datnie przyczyniła się do przy­
śpieszenia tempa odgruzowania 
miasta. <je.

wolnym powietrzu bez jakiegokol 
wiek zabezpieczenia.

. W tym też czasie mieszkańcy 
Krzystkowic rozszabrowaU korek. 
Zdarzały się wypadki, że wielu z 
nich, nie znając rzeczywistej przy­
datności korka./, palili nim w pie­
cu. Z czasem do Krzystkowic za­
częły zajeżdżać samochody, który­
mi pomysłowi kupcy z centralnej 
Polski wywozili korek na tamtej­
sze tereny.

Między, innymi zostało stwier­
dzone, że wagon płyt korkowych 
kupił rzeźnlk, niejaki Dudek, wpła 
cając na rękę ówczesnego burmi­
strza miasta 1000 zł. zaliczki, tnny 
wagon z zawartością 5000 kg kor­
ka kupił niejaki Jan Czyińiak, 
45.000 kg korka, wywiozła Smołyń- 
ska z Warszawy itd. itd. Nielegal­
ne transporty wysyłano niemal do 
wszystkich większych miast w 
Polsce.

W ten sposób z całej ilości kor­
ka pozostało około 18 wagonów 
których mieli pilnować zaangażo­
wani do tego celu robotnicy. Tym 
czasem okazało się, że zarząd cnia 
sta, nie posiadając odpowiednich 
funduszów na opłacenie straży, z 
konieczności musiał wypłacać na­
leżność w korku. Należność tę ro­
botnicy sami sobie wypłacał! w 
postaci pełnych worków korka, 
wynosząc co wieczór do domu. Za­
ledwie znikomą część korka udało 
się uratować i przekazać do fa­
bryki korka pod Warszawą ńr Je- 
lonce.

Wysokość strat na razie nie zo­
stała nstalona.

W chwili obecnej cena korka 
na wolnym rynku waha się w gra­
nicach 6 —, 9000 zł.

Klub
inteligent! pracujcie!
powstaje
w naibliźszYfh dniach

W lokóiu dawnej restauracji 
„Narcyz" organizuje się klub in­
teligencji pracującej W lokaju 
klubu już niedługo w krótkim 
czasie będzie można urządzać Wie­
czory dyskusyjne, imprezy rozryw 
kowe itp. i . ,, - . ■
■ Tutaj będzie się również mieś­
ciła czytelnia. ■

Projekt zorganizowania klubu 
spotka się, na pewno z pozytywną 
oceną’ze strony mieszkańców mia­
sta, tych: zwłaszcza — którzy nie 
chcą spędzać wieczorów przy kie-; 
Uszku — a wolą przy smacznej i 
taniej • czarnej kawie w towarzy­
stwie ludzi o pewnym poziomie 
intelektualnym.
- W sobotę, dnia 29-go bm. o 
godz. 15-tej zbierze się w lokalu 
„Narcyza" ' komitet organizacyj­
ny, który ustali termin otwarcia 
k luhu '£  zatwierdzi statut, >

29. — .30. XI. 47 
WIELKIE PRANIE 

Państwowy Teatr Dolnośląski 
w sali Teatru Popularnego

(4653)

PRZYGOTOWANIE ? 
DO KONGRESU W MKPPS
W Miejskim Komitecie PPS wy. 

czuwa się coraz wyraźniej atmo- 
słerę przedkongresową. Poszczą 
gólne zebrania czołowego aktywa 
podkreślają pełną solidarność mas 
pepesowskich z linią CKW I wy. 
suwają szereg zagadnień, która 
będą przedłożone Kongresowi
przez delegatów. Wnibski doty. 
czą miedzy innymi reorganizacji 
systemu pracy kin i teatrów, gdyt 
dotychczas tę instytucie nie za­
spakajają potrzeb kulturalnych
szerokich mas.

Rozszerzona Miejska Rada PPS 
na jednym z zebrań poświęconych 
przygotowaniom do Kongresu -» 
wysunęła > sprawę uregulowania 
szeregu zagadnień społecznych I 
zawodowych.
, Szerokie rzesze PPS-ców Wroc­
ławia zdają sobie sprawę, że Kon­
gres przedyskutuje problemy na­
tury ogólnopaństwowe], za któ­
re każdy z nas ponosi odpowie- 
dzialność.

ZEBRANIE SEKCJI OŚWIATOWEJ 
NAUCZYCIELI

W sobotę dnia 29. 11. 1947 r. a 
godz. 16 odbędzie się w sali kon­
ferencyjnej WK PPS, pi. B. Nam 
kiera 1,1. p. zebranie Sekcji O- 
światowej Nauczycieli, członków 
PPS miasta Wrocławia. Porządek 
obrad przewiduje m. in. referat 
organizacyjny tow. wizytatora Bo. 
lesława Iwaszkiewicza i wybory 
Zarządu Sekcji . Naucz. Obecnpśó 
obowiązkowa pod rygorem party), 
nym. Oświatowcy członkowie PPS 
Zawiadomią o powyższym wszy. 
stkich zainteresowanych a takie 
tych oświatowców, którzy wpraw, 
dzie do PPS jeszcze nie należą, 
ale skłoniii byliby podpisać dekla­
rację członkowską.

TEATR PAŃSTWOWY
Piątek, 28 bm. godz. 19-ta. .
Sobotą, 29 bm. godz. 19:ta. 
Ostatnie przedstawienia sztuki 

J. B. Priestley'a pt. „Inspektor 
przyszedł". ■ ■ V i
p a ń s t w , t e a t r  d o l n .
(w sali Teatru Popularnego) 

Piątek, 28 bm. godz. 19-ta ostat­
nie przedstawienie „Madame Sans 
Gene“.

H , Pd
„SLĄSK" — film amerykański 

„Curie Skłodowska" Pocz. progr. 
godz. 15: 17.30: 20. W niedzielę, 
qodz. 12.39i 15' 17-30: 20.

„WARSZAWA" — film prod. 
franc. „Baryłeezka". Pocz. godz. 
16, 18 1 20.30 

Dnia, 28. XI. godz. 12 
Dnia 29. XI. godz. 12 
Poranek — film prod!, sadź. „W 

górach Jugosławii".
„ODR A* — film prod. ameryk. 

„W cieniu podejrzenia". Pocz. I61 
18: 20.- Niedziela: 14: 16;-18: 20.: 

„POLONIA" . — film prod. 
szwedz „Wesoły pensjonat". Pocz. 
15 30: 18; 20 30.. Niedziela: rów­
nież o godz. 13.

,:TĘCZA“ — film prod. widz. 
„Góał". "t;”

29 3G. XI 1947 r.
T A D E U S Z  O L S Z A  
Państwowy Teatr Dolnośląski  
w sali Teatru Popularnep

MSm .;

29. rr- 30; XI. 47
MARIA CHMURKO WSKA! 

Państwowy Teatr Dolnośląski 
w sali Teatru Popularnego",1̂  

(4652) :

H o  n < ę ( i) r j  t a a  m  \ ^
'PIĄTEK, 28 USTOPAD 

600 _  8.25 Jak Czwartek; 8:35 
drans prozy: 8.50 Muzyka; 9.00 Aud. dlł 
szkół:; to.dtf Ąud Min. Ośw.s 11.87 «W 
npł; 12.03 Wladom. poludn.: 12.08 PrzW 
elad prasy etpl.; 12.15 Muzyka; 12.20 J  
uilkrot. po kraju"; 12.30 Muz. rozrywki 
•13.15 „Dla każdego coś prakt,"; U-ł® 
Koncert; 15.00 Intorm. Polski , Potudn.1 
15.13 Aktualia; 15.25 Komun.; 15.30 Kotc. 
życzed; 15.40 Aud. dla dzieci: 
Dziennik popoludn.; 16.30 Aud. dla cbo- 
tych; 16.55 Aud. dla mlodz.i 27.10 And. 
Kom. Ochr. Zabytków; 17.15 Kąpceri dis 

, przód, świata pracy; 18.00 ROL: 18.H 
Koncert śyczeói 18.33 „Lata przemian". 
18.55 Dolnośl. . Rodź. Radiowa; W-00 
Skrzynka tecbn.i 19.15 Koocert^ syoi-l 
21.30 „U naszych p r z y lą d k i  2L50 And. 
rózryWk;; 22.43 Kónc. ty czk i JM* 
Ostatnie wladom.; 23.20 Muzyka powainai 
33.58 Z pat, chwat.
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Palika-Węgry Sezon pięściarzy iie zapowiada się różowo
Bokserzy Wrocławia ciągle tułają się

W telegraficznym skrócie

Ttoiuy Konkurs Sportowy
KTO ODGADNIE WYNIK decydującego
•potkania e tyłu! MISTRZA POLSKI

W ARTA-W ISŁA
Maci odbędzie lig w  Poznaniu dn. 30 bm.
Trzy nagrody wyznaczono, kał da po 1000 zł.

----------------------  WARUNKI KONKURSU: — — — —

W miejsce kropek nalały w p isa ł , zespól, który mecz 
wygra. W  wypadku przewidywania wyniku nierozstrzy­
gniętego nalały wpisać — remis. Nalały podać ogólny 
wynik spotkania i wynik do przerwy oraz wymienić dru­
żynę, która strzeli pierwszą bramką. Każdy z uczestników 
może nadesłać dowolną iloćó kuponów. Odpowiedzi nale­
ży kierować na adres redakcji „Wrocławskiego Kuriera 
Ilustrowanego" — Wrocław, ul. Wierzbowa 30. — Termin 
nadsyłania odpowiadał upływa, z dniem 89 bm. włącznie. 
Decyduje data stempla pocztowego. Na kopercie winno 
być zaznaczone „Konkurs Sportowy".

KUPON KONKURSOWY
Warta — Wisła wygra . .  .  . s l .b r . .  . .d o  przerwy . . 
Pierwszą bramką strzeli . ■ » •  » . . » • . . . » > > •  
Imię i nazwisko . . . . • • »  • ■ • • • • • • • • • •

,Dokładny adres . . . . . .  . . . . . . . . . . . .

Największymi szkodnikami 
są  niefachow cy
Po usprawnieniu fabryki produkcja wzrasta

Mecz bokserski pomiędzy re­
prezentacjami Węgier t. Polski 
dojdzie do skutku w dniu 28 
grudnia w Poznaniu. Drugie 
spotkanie odbędzie się w 'W ar­
szawie łub Lodzi

Śląsk  chce*
ligi' okrę gove|

W  mistrzostwach ki. A S1.0ZPN, 
bierze obecnie udział 33 kluby po­
dzielone na 3 grupy. Zarząd Okrę­
gu Śląskiego, wychodząc z  zało­
żenia że taka wielka ilość drużyn 
nie przyczyni się do podniesienia 
poziomu piłkarstwa śląskiego,, po­
stawi na -najbliższym Walnym Ze­
braniu wniosek o utworzenie na 
Śląsku ligi okręgowej, złożonej z 
12 klubów.

★

'  Zdobycia przez RKS Naprzód 
Zanów, tytułu piłkarskiego robot­
niczego mistrza Polski, kosztowało , 
tg drużyną,, utratę 2 pbnktów w  
mistrzostwach śląskiej ki. A. W 
dniu 19 października br. Naprzód' 
rozegrał trzecie decydującą o. ty-- 
tulę spotkanie na neutralnym bói-f 
sku w Częstochowie z krakowską 

' Garbarnią, a równocześnie . miał 
grać tego dnia mecz o mistrz, ki. 
A z Hutniczym KS Szopienice. Po- j 
nieważ na mecz w Szopienicach j 
drużyna janowska nie stawiła się; 
sędzia odgwizdał valkower.

Sprawę tą rozpatrywał na ostat-' 
nim posiedzeniu WG ID  Si. OZĘN 
który ostatecznie 'przyznał 2 punk­
ty ▼. ą. drużynie z Szopienic.

i)? -* !  ■'* 
Pomimo że runda jesienna/ mi­

strzostw ki. A. Sl. OZPN zakoń­
czona zostanie dopiero około po­
łowy grudnia, to kwestia zdoby­
cia pierwszych miejsc wd^'wszyst­
kich trzećh grupach została defi­
nitywnie załatwiona. W? grupie 
pierwszej mistrzem został (‘Naprzód 
Janów. W grupie drugiej roierwsze 
miejsce ma już zapewpione o- 
becnie drużyna. Baildona Katowi­
ce:, łak jak w grupie trzeciej nikt 
nie potrafi zagrozić obecnemu le- 
derowi — Naprzodo w i: Lipiny.

★

-  O dużej popularności sportu bok. 
•serskiego na Góro- Śląsku świad­
czy dobitnie fakt, że poza 8 klu­
bami walczącymi w/kl. A Sl. OZB, 
aż 21 drużyn walczy o drużyno­
we mistrzostwo w <kl.' B. . (z. o.)

Zakończyliśmy sezon sportów let­
nich. Ubiegłej' niedzieli -piłkarze po 
raz ostami w tym roku ..wyszli na 
morawę.— raź nie zieloną, a  szafó- 
iczarną, wyglądającą raczej ńa grzę­
zawisko, a nie na boisko > piłkarskie. 

ijNą- to nie ma rady, zbliżałby ńę 4® 
miesiąca' grudnia, kiedy sportów let­
nich uprawiać nie można. Niepokoi 
nas natomias* nadchodzący sepom zi-

Półltora m iliona  
pasażerów  
prewożą ŝ moefody PKS ;
•' Ruch -pasażerski - na 'liniach -PKS1 
wzmaga się z  miesiąca na miesiąc. 
W maju br. -samochody Państwowej 
Komunkacji Samochodowej przewio­
zły 953.2^, pasażerów, itóić pasaże­
rów w lipęu -wynosiła 1.194,220 osób, J 
■w» wrześniu - zaś prżewieziowo i 
1.343. 580 pasażerów, •

Większe wahania wykazują daną? 
-'atziyst^ężhę.' , o '. Jśehó towarowym.! 
iNajwięk^ii' - ilodid : towarów, .gdyż 
/17.616' ton , przewiemy samodhody'| 
PKS w czerwcu br.. w sierpniu zaś, 
liczba ta spadła do 8.162 toin. Obec-1 
nią ruch towarowy na liniach PKS1 
znów wzrasta .

Sprawne działatfje PKS utrudnia 
zniszczony tabor - ' -

Istniejąca od 1946 roku sekcja 
szermiercza ATS pozyskała ostat­
nio doskonałego trenera, dwukrot­
nego - reprezentanta Polski na olim­
piadach W rpku 1932 1 36. Współ­
pracownik . naszeJ ’ y^slafccjł prae- 
prowadził krótki wywiad ż trene­
rem Suskim na temat rózwoju; 
szermierki na Dolnym Śląsku. f

trv«^k -oeęniaŁóbocniev sytuuj 
ację szermierki tu we Wrocławiu?!

— Zetknąłem się na razie z ą?J 
kademikami i to od niedawna, niW 
chciałbym wydawać zbyt prędko' 
opinii nie będąc dokładnie zorien.

mowy. flięlciarze śą nadal w przy­
krej sytuacji', gdyż Hala Ludowi 
jest, niestety, dwyęhćzjH nie .wyre­
montowana. Innych - odpowiednich 
sal na mecze bokserskie nic ma a te 
•które ssę nadają do boksu, s ą ' dla 
pęfciariir nicdostępnes ^Zanosi 
więc naf to, żę nasi pięściarze będą 
równie® j w nadchodzącym sezonie 
prowadzić tułaczy żywot.

Marna (i nas również,' tegoroczny' 
-system (drużynowych mistrzostw Pol­
ski w boksie. Dla nikogo nie jest ta­
jemnicą, że godżi on w słabe okręgi. 
Podniesienie poziomu zależy w pier­
wszym rzędzie od spotkań z dobry-1 
mi przeciwnikami i to w walce o 
punkty, kiedy przeciwnik wie, że 
-stawias jest poważna i nie lekceważy 
siabsttejgo. Nią system pucharowy 
więk-wofct okręgów nie odpowiada. 
W ogjwickszości znajduje .się rów-1 
aujS M e trzeba «ę bo-'
wiara) tudziĆ, że mistrz naszego okrę­
gu będzie szedł od zwycięstwa do '

Rblśki Związek Tenisowy zgło­
s ił (swój udział W'" grach ó  'jro» 
ehrtr Davisa 1948 j.

t l
, Belski Związek Kolarski orga­
nizmie w  dniach 6—9 grudnia

i Iłowanym, jednak z mych dotych- 
I czasowych spostrzeżeń powiedzieć 
I mogę, -że w grupie szermierzy 
AZS-u, zawodników jest jeszcze 
niewielu. Natomiast zapału Jak wi 
dzę im nie brak, tak że po Syste­
matycznym treningu, który n nas 
szermierzy jest znacznie dłuższy 
niż w Innych gałęziach sportu, 
dojdziemy do pewnego poziomu.

— C i f  fąd ż r DaWy'
|  Śląsk zdobędzie się na własny o- 
j kręg szermierczy? - 

—  Aby powstał okręg muszą 
istnieć co najmniej '3 kluby po­
siadające sekcje szermiercze. Jak 
mnie obecnie' studenci informują, 
możemy już doliczyć się tylu, a są 
nimi KS „Zapłon" w Jeleniej Gó­
rze, Wojsk K S „Pionier" 1 AZS 
we Wrocławiu.

, Jest już póżnó, bowiem treningi 
I sekcji szermierczej odbywają się 

we wtorki i czwartki w późnych 
godzinach wieczornych,. więc koń-, 
czymy rozmowę Z p. Buskim ży­
cząc Jemu 1 jego uczniom jaknaj- 
lepszych wyników w pracy.

W  lutym  ruszy
fabryka lotin

Na wyspie Łarztowni w Szczeci­
nie montowina jest wielka chłodnia. 
Jedna z ważniejszych części chłodni, 
fabryka lodu dostanie ukończona w 
lutym 1948 r. Ważnym zagadnie­
niem jest doprowadzenie energii e- 
lektrycznej do chłodni. .

JEDEN DO SASA 
DROGI DO ŁASĄ
ale koniec końców wszyscy ciąg­

aną zgodnie do kolektur, pamięta­
jąc, że już 4-go grudnia ‘rozpoczy­
na się ciągnienie' IV kłusy 51-szej 
Loterii, --która przyniesie graczom 
20.000 wygranych nu łączną kwo­
tę ok. 70 milionów złotych. War­
to. też pamiętać, że Ostatni termin 
odnowienia losu upływa i-go 
grudnia.

(4689)

Ozdoby . choinkowe, .hurt. bogaty 
wybór, 130 wzorów. 25 lat (stale 
nia firmy Fabryka Saturnln, Do 
browolski, Warszawa, Racławicka 
3 tai 4-27-10 (4842)
Unieważniam zgubione dokumenty 
kartą tramwajową, kartki żywno­
ściowe Bałuszka Katarzyna oraz 
legitymacją ZZ, kartki żywnośęta- 
we (ia listopad ną. nazwisko Ba.- 
łuszka Józef Wrocław, Cieraiogajj- 
ska 41. (4684)

Unieważniam zagubione dokumen­
ty: leg, siużbbwą wydaną -przez’ 
Zjednoczone Zakłady Hutnicze w 
Pieńsku, kartą , repatriacyjną, lęg. 
Związku Zawodowego, .pokwitowa­
nie f przekazania wagonu towaro­
wego na. adres Warszawa, ul. Ziel­
na, nr .30 na nazwisko Antczak Jó­
zef. (4682)

zwycięstwa. Zanosi się raczej na co 
innego.
. Przez pierwszy ogień przeszliśmy 
co1 prawda bez walki drogą losowa­
nia, ale już w drtigiej turze naszym 
przeciwnikiem będzie .isWycjężea spot­
kania Radoniiak — *OMTUR Rzę*? 
szów. Tylko cudem modemy, ticzyc 
na zwycięstwo ' I KS-u z Radonjia- 
kiem, a że cudy zdarzają się rządko, 
więc,, najpewniej rola naszego mistrza 
skończy się po .meczu z Raopmiakiem. 
Cieszy nas bardzo, że zobaczymy mi­
strza Warszawy we Wroćławiu. • Mo­
gło być gorzej, gdyby miejscem spot­
kania była Warszawa. Wówczas nie 
moglibyśmy liczyć nawet na cuda . i 
pozbawieni bylibyśmy ciekawego wi­
dowiska. Reasumując powyższe doj­
dziemy' do wniosku, iż w obecnym 
sazonie będziemy zdani na inicjaty­
wę klubów, co przy .braku sal nie 
wróży bogatego sezonu.

O hokeistach i narciarzach pomó­
wimy w najbliższym czasie.

specjalny kurs dla kierowników 
wycieczek krajoznawczo tury­
stycznych.

W  niedzielę dnia 30 bm. O 
godzinie 10 rano w  sali YMCA 
w W arszawie rozpoczną się mi­
strzostwa Polski w gimnastyce.

Termin zgłoszeń liczbowych o- 
raz do poszczególnych konku­
rencji na zimowe igrzyska olim­
pijskie upływ a w  dniu 30 bm. 

- w
; Jack Hurley, menażer świet­
nego bpksera amerykańskiego 
Żale (Zaleski) ogłosił, że pupil 
jego spotka się o  ty tu ł bokser­
skiego mistrza św iata w  wadze 
średniej -mistrzem Europy — 
Francuzem Cerdanem w  maju 
1948 r. Ę

Polski Komitet Repatriacyjny 
w Kanadzie przysłał n a  ręce Ge­
neralnego Pełnomocnika Rządu 
dla Spraw Repatriacji, wicemini­
stra W ojskiego pismo wyrażają­
ce jak najserdeczniejsze podzię­
kowanie za uijichomienie akcji 
repatriacyjnej, umożliwiającej 
powrót do kraju uchodźcom — 
którzy z powodu wypadków wo- 
jennyoh znaleźli się w  Kana­
dzie i którzy gorąco p ragną po­
wrócić do Ojczyzny, aby  wziąść 
udział w  jej odbudowie.

„Pdlski Komitet Repatriacyjny 
dołoży wszelkich starań — czy­
tamy m. in. w  piśmie — ab y  jak 
największa liczba Polaków 
wróciła do kraju i pracą .swą 
przyczyniła się do podiwignię- 
cia z gruzów zniszczonej, przez 
hitlerowskich ,  najeźdźców Pol-

Z powodu choroby sprzedam sklep 
z mieszkaniem przy dworcu głów­
nym Hugona Kołłątaja 28. (4688)
Unieważniała skradzione dokumen­
ty; świadectwo szkolne, zaświad­
czenie z poprzednich miejsc pra­
cy, kartki* żywnościowe' i odzieżo­
we,. legitymacja Miejskiego Kom. 
PPR w deteńiej Górze Ńf 2837#' 
upoważnienie na mieszkanie na 
nazwisko Kupicha Zofia zamieszka 
ła Jelenia Góra, Pocztowa 4. (4679) 
Unieważniam zgubioną kartą RKU 
wydaną w Kłodzku, netrykę uro­
dzenia, odcinek zameldowania, 
Klimczyk Ignacy. (4680)
Unieważniam kartą repatriacyjną 
nr 7197 wydaną przez PUR,w'Głą- 
b  okiem na nazwisko Miotła Mi­
chał i Pietras Józef, oraz zaświad­
czenie dotyczące posiadania grun­
tu i innych nieruchomości. (4683) 
Unieważniam zgubione karty ewar 
kuacyjne Lwów na naz/wiskjoWoj- 
ęfechówha Hńlina i jHarkowska 
Zofia zamieszkałe Szczecin., Niebu- 
szewp 1,, - -t (4676)
Unieważniam skradziony dowód o- 
sohiśty, kartą rejestracji, wojsko­
wej gminy Cłwjnówka, powiat 
Bielsk Podlaski, zaświadczeni^ pra­
cy, metryką Urodzenia, odcinek, za- 

'meldowahta Wrocław, legitymacją 
Zakładów Czyszczenia Miasta So­
ło wianlnk Aleksander. (4687)

Jocbiym z wielu nakładów prze­
m ysłowych'Kamiennej Góry jest 
fabryka obuwia „pia". Została 
ona'przejęta 'dr 1945 roku. Dosta- 
ła się jednak od pierwszej chwi­
li1 w  ręce niefachowców, którzy 
zatrudniając prawie wyłącznie 
Niemców, n ie  szkolili Polaków i 
nie dbali o należytą produkcję. 
Produkcja z 21.000 par za czasów 
przedwojennych spadła w  1946

Ski. Zapewniamy O byw atela Mi­
nistra, że po przyjaździe do  kra­
ju  staniemy do pracy w  jednym  
szeregu z tymi, którzy założyli 
fundamenty pod nową, - demo­
kratyczną Polskę i oddamy wszy­
stkie nasze siły, aby  taką Polskę 
zbudować".

W  Marciszowie pracują Pań­
stwowe Zakłady Lniarskie „Wi­
sła ", Składają .s ię  one z przę­
dzalni i  roszami. Zostały objęte 
we względnie dobrym  sianie —r 
d e  już przez Niemców b y ły  za-Ź

i nieabyw ane. W  1945 pracowało 
tylko 1680 wrzecion. Dziś W fęf , 
kach polskich pracuje 3000 wrze-

Unieważniam zgubiony dowód o- 
sobtsty, kartę rejestracyjną RKU 
Kutno, wymeldowanie RKU Płock, 
metryka śłubu, 3 odcinki zameldo­
wania, Cieślak Józef, dowód osobi­
sty Cieślak Eugenia, przydział 
mieszkaniowy Wrocław, Prądzyd- 
skiego 24/13 nazwisko Majewski.
; : ■„ ż ; (4681)*
Unieważniam skradzione: odcinek 
Zameldowania, przydział mieszka- 
atówy Wrocław, Ofiar Oświęcim­
skich 34/1, wypełniony formularz 
na meble, karty żywnościowe od 
stycznia ”1947 do listopada włącz­
nie, .Kłak Helena, odcinki zamel­
dowania Kazimierz i Helena Kłak.
___________  (4685).
Unieważniam zgubiony i^owód toż­
samości nr 1247 Najda Stanisław, 
wydany gm. Dubiecko poW. Prze- 
tnyśL - V  .,(4686)
Unieważniam skradzione: .dowód 
tożsamości, tejes.traęję RKU,'leg. 
PPS oraż prawo jazdy Tadeusz Jó­
zef Borowski. (4677)
Unieważniam zgubioną kartę 
rejestracyjną RjfU Gniezno, nr 

'6772 Kokocha Kazimierz, . Wro­
cław, Szczelipska 29.

'4600

roku do 7000 paź kwartalnie. — 
Zwolnienie Niemców w  roku 
bieżącym  obniżyło dalej pro­
dukcję, która wyniosła w  dru­
gim kwartale zaledwie 4500 par 
obuwia, wykonanego bardzo 
niedbale. Na szczęście dla fabry­
ki,' w  maju usunięto c a łą  dyrek­
cję, a  nowe kierownictńro zdoła­
ło usprawnić załogę i doprowa­
dzić produkuję do 17.000 par, co 
wynosi 95 proc, plaiiu. Czwarty 
kwartał powinien; już przynieść 
całkowite wykonania planu. O- 
becńa dzienna produkcja w yno­
si 260 par obuw ia przemysłowe­
go, w  które zaopatruje się świat 
pracy, milicję i- kolejarky.—
, Dalszy rozwój produkcji jest 

utrudniony z powodu braku ko­
pyt, ig ie ł do  maszyn i części za­
pasowych oraz własrtego tran­
sportu.

Załoga staje się khm a i obo­
wiązkowa w  pracy . * O dbija się 
to n a  zarobkach, które w ynosiły  
przeciętnie w  II-gim . ' kwartale 
5600 zł miesięcznie, a W trzecim 
podniosły się do 78QD zł. Stan 
załogi wynosi 96 .osób.:

ćion, a 400 polskich robotników 
wyszkolonych w  fabryce za- 

siąpiło całkowicie Niemców. Za­
kłady wytwarzają . miesięcznie 

'około 30 ton przędzy lnianej 
wykonując tegoroczny^płan w 
•120 prąc., a w toku przyszłym 
prddukcję podniesie się. o 50%.

A by .zapewnić sobie ' surowiec 
zakłady zorganizowały plantacje • 
na terenie powiatu Góra Śląska, 
gdzie na około 200 ha upraw ia­
ło się w tym roku len  dość. w y­
sokiej jakości. W  roku przysz­
łym plantacje' b ę d ą ' rozszerzone 

* do 500 ha, zapew niając zakła­
dom pełną samowystarczalność,

Zakłady prowadzą ciekawy 
eksperym ent.'  A by  przyspieszyć 
produkcję, zmniejszyć ilość za­
biegów ' p rzy  przeróbce lnu i u- : 
szlachetni ć produkt, zakłady 
Podjęły przeróbkę zielonego 
Włókna, 'Przy takiej przeróbce 
odpada długi poces moczenia 
lnu,' doprowadzającego do prze­
g n icia  części nie-włóknifiiych.—, 

’ Otrzymane włókno jesi -białe, 
modne, ą jedynym  jego dotych­
czasowym brakiem 'jest mniejsza 
odporność na .pranie, oo dalsze 
próby niew ątpliw ie usuną. Za­
kłady posiadają świetlicę, sto­
łówkę, żłóbek i  przedszkole, 
mieszkania d la  pracowników, a 
przeciętny ’ zarobek robotnika 
Waha się od 5 do 6 tysięcy, zł.
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ZJEDNOCZENIE PRZEMYSŁU TABORU 
I SPRZĘTU KOLEJOWEGO ,

PAŃSTWOWA FABRYKA WAGONÓW
we Wrocławiu ul. Przemysłowa 12 

? O G Ł A S Z A

PRZETARG NIEOGRANICZONY
na remont dwóch dźwigów nośnościWiOOO kg., prądu sta- : 
lego 440 V. Informacje oraz podkładki ofertowe wydaje 
na żadanle biuro Wydziału Rwel.

Oterty w zalakowanych kopertach bez znaków fir­
mowych z napisem: „Oferta na reraónt dźwigów — | 
Rwel“ należy składać do dnia 10. XII. 1947 r. do gofizJ 
12-tej do Wydziału Rwel. f

O godz. 12 minut 15, tegoż dola nastapl komisyjne 
otwarcie w obecności ewent- przybyłych.oferentów.

Dyrekcja zastrzega sobie prawo wyboru ©ferenfja 
bez względu na podaną cenę, jaki również ewent. uni e­
ważnienia przetargu bez jakiegokolwiek odszkodowania.

Dyrekcja Państwowej Fabryk! Wagonćlw 
- we Wrocławiu i1'

Kino „WARSZAWA**, ul. Fredry 16 r  
Artroti w; sobotą !dg. 29 & &  o godz. iiB w po), * okaz# świą-

łta narodowego /dugdsłąwtt łsądżie wyświetlony przepiękny fiira pros - 
dakeji radzieckiej pi.:

„ W  g ó r a c h  J u g o s ? a w i i^
^S^Cena biletów zł,” 35 • —/  na wszystkie'* miejsca. 7

King „WARSZAWA", ul. Fredry 16
Dziś i codziennie

Piąkna MICHELINE PRESLE »  znakomity LOUIS SALCŚU 
w nowym dramacie francuskim

„ B A R  Y Ł E C Z K A"
wg. znanych nowel GUY DE MAUPASSA^T „Boule de S’iif“ l  „Ma- 

" demoidsejle F,ifi;“ |
wżiyseria: Christian Jague. Produkcja; Artis-Film (ParFiJ Ekspioa- 
-tacja: t,Film. P^ski“.' Pocz. seans, 16, 18, 20-30. (4690)

N O W I  IW Y
LITERACKIE Unieważniam zgubioną legitymacją 

■szkolną nr 15 na nazwisko Lizie 
Andrzej zam. Podgórzyn, Ewange­
licka 6. 14678)

Snort akademika

Szermierzy AZS-u
tienuje oiimpijczjfc Suski

O O Ł O S Z E N I A

Polacy z Kanady
chcu wrócić do kraju

N ow e sposoby obróbki w łókna

Udany eksperyment



Barwna tarcza herbowa • umocowana zostaje 
na lokomotywie Nr 861 „Lord Anson" 
w Ninę Elms, która to lokomotywa pociąg­
nie wagony, wiozące młodą parę w podróż 

poślubną

Ambasador amerykański w Paryżm JteBer- 
son Caffery, wręcza swą składki .^dele­
gatce" sierót paryskich, otwierając ' tym 
kampanię zbiórkową w ambasadzie j na 

„Fundusz gwiazdkowy" |

Frez. Auriol składa oświadczenie przedstawicielom prasy po nara-i 
dach w pałacu Elizejskim nad nowym kryzysem ministerialnym.

Horoskop cioci Balbiny
Pani Balbina Pśdńska święcie 

wierzyła ||&  astrologię i horosko­
py gwiazd. Poza tym miała sklep 
z galanterią i  siostrzeńca Dyzia.

Sklep miała, ód dawna,'Dy do  
natomiast przyjechał dopiero te­
raz.

Jako dziewięcioletni chłopak 
dostał się w 1939 r. do Rosji, — 
stamtąd do Persji, petem do E- 
giptu, potem do Włoch, {totem 
do Belgii, a stamtąd wrócił do 
kraju iiie wiadomo jak.

Ciołka Balbina przyjęła mło­
docianego trampa z otwartymi 
rękami Najpierw długo płakała 
ze wzrussenia, potem go karmi­
ła, a potem dała mu 1000 zł na 
drobne wydatki.

— Co to jest — zapytało pa­
cholę — na wodę sodową, czy 
na tramwaj?

Więc zawstydzona ciocia doło­
żyła mu jeszcze dwa „kawałki" i 
Dyzio poszedł na miasto. Wów­
czas pani Pścińska napisała list 
do znakomitego astrologa, profe­
sora Pitubuju prosząc o horo­
skop dla Dyzią.

Należało się chłopakiem zająć 
i mądrze nim pokierować, a jak 
tu lumś kierować, kiedy się jego 
charakteru nie zna?

Przez trzy dni Dyzia nie było.
Jednocześnie nadszedł list od 

znakomitego ąsłrolga, w którym 
był horoskop Dyzia. Stało w nim 
napisane:

„Wobec tego, że skończył się 
wpływ Marsa i Skorpiona a 
Niedźwiedzica do Zodiaku nie­
koniecznie, więc dziecko posia­
da charakter silny i  nie należy 
go karcić lekkomyślnie, ale 
działać persfazją. Kamień szczę­
śliwy turkus".

Więc ciocia Dyziowi gorąco 
persfadowała i dala mu pier­
ścionek- z turkusem. Ale Dyzio 
pierścionek opylił, i w dodatku 
wyjął cioci z materaca dwadzie­
ścia dolarów.

Ciocia zapłakała nad stratą 
„twardych" i  napisała do astro­

loga Pitubuju po rudę. 1 znowu 
dostała odpowiedź mistrza naujt 
hermetycznych, że:

„Dziewięć cór Jowisza grawi- 
ituje do Byka a Koziorożec stoi 
dęba na Mlecznej Drodze, więc 
dla blondynów o zwiększonej 
pobudliwości zaleca się system 
księdza Kiieippa. Dzień szczęśli­
wy piątek".

Ponieważ był to właśnie pią­
tek, a Dyzio jest blondynem, — 
więc ciocia rzekła:
W— Zaczniemy kurację księdza 

Kneippa...
Ale Dyzio ̂ posadził ciocię na 

kanapie, aż jęknęły sprężyny, 
wyjął jej z woreczka 8 tysięcy i 
rzekł:

— Jak system knajpowy, to I 
owszem! — i  poszedł. Do tej 
knajpy.

Sąsiedzi radzili dać ńnać do 
milicji, bo Dyzio ciocdę terrory­
zował jak prawdziwy gangster, 
ale pani Balbina nie tracąc na­
dziei, że „dzieciak" się opamię­
ta napisała znów do astrologa.

Pofesor Pitubuju schowawszy 
honorarium odpisał natych­
miast:

„Saturn i Skorpion muszą wy- 
elimnować d e  wpływ y Zodiaku 
i przywrócić instynkty szlachet­
ne, zwłaszcza, że wstępujemy w 
znak Barana. Przeszkadzać może 
tylko Uran-".

Zachwycona tym Balbina
wbiegła do pokoju, gdzie Dy­
zio rozbił właśnie komodę i co 
lepsze rzeczy pakował w  tobo­
ły. Stanąwszy jak wryta zawo­
łała:

— Opamiętaj się Dyziu, wstę­
pujesz w znak Barana!

Lecz nim skończyła przemowę 
Dyzio zręcznie jej zakneblował 
buzię i związał jak... barana.

A gdy wychodził z tobołami, 
nieszczęsna ciocia myślała:

— Wszystko szło dobrze, tyl­
ko Uran nawalił™

Chrzań.

©  Powicie E. ZOOR
•'— Suszysz? — szepnęła dziewczyna..
~r- Słyszę. > * i '
— To. już .niedługo1 przyjdą po nas?
— Niedługo. Przytul się po m niekochanie,) 0  tak.
— Juz Się nie nie kój — powjedziałacięho- .Doris. —'Bar­

dzo cię kocham. •' ,
Mojaf maleńka/.'Ja^^akte bardzo cię 'kocham.

NagBe warkot zbliżył się znacznie,’-po ezyp drzwi
otwojzyły ijię z trzaskiefri X jjo dryętrzą wphdło kilkunastu 
dzikich k,.Triumfalnym? oKrlykaifii. Wszygpy byli przyożdo-7 
biem odStyiętme .piórami. i mięli pomalowane dziwacznie twa­
rze. i . . .  ’ ;

żętyca fpodriiósł? DoTis, i bez* oporu wyszedł przed Chatę. 
Tutaj oczekiwał j«ż'kavnlęh yroczyśty orszak". Natprzodzie 
Stali kapłańi w dłij«icłi-,u4 rapowanycli' szatach,- za nimi ośmiu 
rosłych muskularnych drabów njos|t> dużą lektykę, zje wspa- 

'niale wyglądającą* Anitą-: potem-szli .wojownicy i tłum. Żęty­
cę f Doris ustawano' zarak -za lektyką 'Anity i cały pochód 
ruszył ną$$tkjm$st ii; kierunku dżungli. ga •>

H E lj ‘ i1'. nas- droWądzą? szepnęła TDorfe ’ . 
r * — Diabli ich vtnedżą. Nie fnanTpjojęcid, Trzymaj siędziel- 
nie^kochame— ppwiedzjaf Żętyca.

' — Ęędę.(jzielha. Jyż -Się. nic, ąiiic nie-boję.śmierci.' .
' Przęszli przez wielką'pórośpiętą wysoka polanę.i póczęli 

j wspinać kię na lesiste wzgórza, '©r-szak posuwał się bardzo 
Wolno i urocżyścje.. Żętyca ęzuł "się?żnMżótiy- W‘̂ obliczu pręd­
kiego kóńca ogarnęła go jakaś .apatia i zniechęcenie. Wie­
dział, żę teraz nio icu nffi -zdoła: drałować Wiedział,: że spra- 

’ wy zasżlyfuż .tgk dalękcj,. że'gdyby nawet Anita chciała im 
pomóc toby się to j tak Jagnie, nie zdało. Idąey pa przodzie 

-'kapłani Zaintonowali jakąś.?dzikk'ńionotrcjnjiąL pie$n. Wszystko 
To fdzęrn robiło wrażeń® każącego  snu, lub fftntąstyczne- 
’ go iijmu śępsacyjnego. ’ * ' ,J i J ’ - ,, P G d. n,*

Nazajutrz w południe poszedł do kawiarni przy moście. 
Jakiś' ponury żpłnierżyna niemiecki sterczał Tam i? najciem­
niejszym kącie nad szklanką piwa, a wyraz twarzy miał tak 
podejrzliwy?- -źe-Koszyczko o mało się 'nie cofnął?

— Tego — pomyślał, V' zaaresztowałbym za samą gębę, 
gdybym -był żandarmem.

Korzystając z tego,że-wszystkie stoliki były puste, Ko-’ 
szyczko’ przesiadł się do żołnierza.

To pan był wezpraj z nami w śaftfochodzie? — spytał 
po polsku żołnierz.-' S 

,3— A- pan skąd wie, że ja Polak?
H  Ja tak na wSzelki^wypadek... ‘
D.osyodarz przysłuchiwał się ich rozmowie z nieufno­

ści^-.
Piwa — zamówił Koszyczki). ' •

— Nie' ma fiiWa. t
M Jakto' nie . ma piwa? A to co? — Koszyczko wskazał 

' szklankę' ‘żołnierza.
- “rr -U-mnie -nie ma-piwa dla cywilów, którzy rozmawiają 

z żołnierzami-'-g- oświadczył energicznie gospodarz. — Ja 
jestem- uczciwy 'człowiek i patriota. _ ,

— A cóż to ma jedno do drugiego?
'  ̂ -r.To ma, że jak pan w tej chwili nie wyjdziesz, to dam 
, zijtać, gdzieś trzeba.
c1 x«r?ipak mi pan w ,tej'! chwili nie podasz biwa —.odpowie- : 
'dżiaTjgroźnym głosem Koszyczko — tb ja dam znać gdzie 
trzeba. -

Dramatycznym gestem ębwyęił za klapę marynarki i za­
błysnął zdumionemu gospodarzowi odznaką Polskiego To­
warzystwa Tatrzańskiego. Równocześnie począł jak mu 
drętwieją nogi, najocżyw-iściej ze strachu. - 

Gospodarz rozchmurzył się; ,*v ;
’ — A to co innego. Zaraz będzie piwo.s

Żołnierz patrzył ze zdziwieiern na KosżyCzkę. 
ęp pan tam 'ma?Vś/ spytał.

' , Odznakę loży masońskiej. Bez' tego we Frantgj ani 
rusz! ■

"Posmakował piwa.,
płTrzydłiwe powiedział I gospodarzowi f odSilwając 

szklankę .wstał-’energicznie z miejsca, — -JakypafTśmie po­

dawać podobne trunki! Niech pan nie liczy na mnie w  przy* 
szłości jako na klienta.'

Rzucił na stók pieniądze a razem ż nimi kartkę papieru.
— Weź pan tó szepnął do żołnierza. — Za tę kartkę 

dostanie pan w przechowalni dworcowej coś, co może mieć 
ydla pana' i pańskich kolegów wartość.i — Heil! — krzyknął w nos zbliżającemu się gospoda­
rzowi. M ocnymi. choć dość sztywnymi krokami wyszedł 
;b kawiarni. Na ulicy starał się iść jak najwolniej. „Koszycz-, 
ijjo, nie Óglądaj się, proszę ę|ę, nie oglądaj się" 1W  szeptał 
|Sg siebie, kierując się do znanej sobie przechodniej bramy. 
W reszcie wsunął się w ńi‘ą, ale teraz już nie miał sił oprzeć 
s |?  pokusie zobaczenia, co też dnieje się poza jego plecami, 
^daw ało mu się, Że słyszy jakieś krzyki: gospodarz ka­
w iarni czy też żołniefz woła patrol? >

|  Wychylił ostrożnie głowę, --- Też głupota — myślał —• 
co\ mi z tego przyjdzie, że będę S iedział or sekundę wcze­
śni! ;j: ęzy mnie ścigają. Rozejrzał się. Nikogo. Naprawdę ni­
kogo! 1

U-Tżebiegł kłusem kilka sieni i kilka podwórzy i wresz­
cie^ Wylądował na głównej ulicy. Zaledwie jednak uszedł 
kilk^a kroków, poczuł na swoim rąthieniu czyjąś rękę.

Stanął. '•£=■ Wpadłeś chłopie — zdecydował. — A słuchaj 
nftsllępnynr razem przełożonych. Szkoda, że pewnie nie 
będMe następnego razu., . ' - j

(|dwrÓęił się i uśmiechnął najpiękniejszym, na jaki się 
uniiałł zdobyć uśmiechem. Nie policjant, nie żandarm, pani 
Lola,; pani Lola ze schroniska w Pomnie d’Of. 

i Pani widok sprawią mi ogromną przyjemność — za­
pewnił ją. ^

— tAłe.mnie pański ńie —* powiedziała surowym głosem 
pahi llola..

A- JA czemuż* to? . Co ja takiego zrobiłem?
Właśnie^ że nic pan nie zrobił. Inni giną nh- frontach 

a pan ..rC z$ 'w ie  pan jak się nazywają tacy jak pan?
S , s^-W iem .— przyznał pokornie Koszyczko. — Tchórze? Ale 
cóż ja‘ ma to poradzę, że się boję? Tb silniejsze bde mnie* 
Niech ittni giną, ja wolę poczekać spokojnie we Francji końca, 
wojny, ł |  ■ ' .•••'  , N ■■■

— -W I pan ma śmiałość przyznawać się do strachu?
C. di n.

Biorąc- udział m,., partyzantce, 
podczas, okuficieji, Jasio'dostał 
zraniony przezjrfiftoga i -straci] 1 
^przytomność. M lSiły^Rolak  0- 
budził się w- jadącym -samo­
chodzie Qb0k' niego siedzieli 

i Nżetitcy. J-dŚkPżdfydljbtn ‘'upiec, 
skacząc do rzejti, leóz tsilny 
Wąd unośi- go ■ do wcdmpadti.

■ •^r.pąblam $0 płynąć ~d& - 
,z tfj skałyi...

i —  IJeStęm. częściowo 
uratowany. f , Hopla! Udało \się. . ‘ —- ■ Gdzie, ja właściwie 

steritlii;
tiad  wodospadem. ^%JfżeU , strącił ' Pom ału!.

i iOstrozniel
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